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(Te-iefone.ni od naiszetgo korespondenta). 
Warszawa, 17 grudnia, (ps.) W 

dniu dzisiejszym panowało w  Warsza 
wie 16 stopni mrozu. Jak się dowiadu­
jemy, największy mróz był w Wilnie, 
bo aż 25 stopni.

 o------
O UMOWACH PRACOWNIKÓW ' 

OWYCH.
(Telefonem od naszego ltrrespondcnta.)

Warszawa, 17. gminiia. (ps) Od­
było się wczoraj ostatnio posiedzenie 
Rady prawniczej w sprawie projektu

Jedzcie chleb

M E f  K iJ R Y
ZDROW Y I TAN I

1 kg, - 5 9  g r o s w

roiziporządizsnk Prezydenta Rapliłej o 
pracę . pracowników umysłowych. O-
jrficmy projekt roztporządzenia zostanie 
skierowany na Rade Min,

Ryb/,  w ita , w 6dki, aKykyJy  spc&yw&xe po leca  M. B^flnhan  - h a lick a  21.
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Jaka eias c ze k a , Gwiazdka’
w  CZEM LE ŻY  PR ZYC ZYN A  BIE  FNOŚCI NASZEGO SPO ŁECZEŃSTW A ? —  RADOSNY OPTYM IZM  
JEST M O Ż L IW Y  TYLK O  W Ó W G  ZAS, GDY ZN IK N IE  ŹRÓDŁO PR ZY G N Ę B IE N IA , A  TEM JEST

OBECNIE SZALO N Y  W Z R O S T  DRO ŻYZNY.
Lwów, 18 grudnia.

Główny Urząd Statystyczny o- 
gioóił niedaw.no, że w  ciągu nie­
spełna 3 ostain ch lat ceny artyku­
łów pierwszej potrzeby poszły w  
górę o 44.7 procent. Jakkolwiek cy­
fra la musi się wydać zastraszają­
cą, faktycznie jest jeszcze dość da­
leka od prawdy. Wiadomo bowiem, 
ze przy ustalaniu wskaźnika droży- 
źnianego główny wpływ  posiadają 
pracodawcy ze swym argumentem 
„przez zwyżkę cen nie podrażać ko­
sztów produkcji". Dlatego wska­
źnik len jest optymistyczny.

Jeśli porównamy rynkowe ceny 
obecne z ostatnich lat przed wojna, 
otrzymamy w  poszczególnych arly -. 
kulach średnie podrożenie procen­
towe: mięso 26U, chłeb 50, jaja 550, 
mleko 100, masło 100, cukier 80, ka­
sza 100, grysik pszenny 200, ryż 200, 
nafta 100, drzewo 230, trzewiki 250, 
ubrania 300. O tyle procent podnio­
sły się ceny artykułów bezwzglę­
dnie koniecznych. Nie bierzemy 
pod uwagę niektórych towarów ko­
lonialnych, wśród których rodzyn­
ki poszły w  gorę o 300, a migdały o 
bOO procent.

Średnio zatem koszt utrzymania 
wzrósł 2 do 3 krotnie. Jest to z ja ­
wisko powszechne i dostatecznie 
uzasadnione kosztami wojny. Mo- 
żnaby więc mówić o stosunkach 
normalnych, gdyby w tym Samym 
stopniu uległa podwyższeniu nor­
malna skala dochodów.

Dochody w  niektórych gałę­
ziach zarobkowych poctniiosły się 
nieznacznie. Natomiast u wszyst­
kich zawodów umysłowych nie 
tylko nie podniosły się, lecz uległy 
znacznemu obniżeniu.

Nie uwzględniamy nawet różni­
cy między siłą p’atniczą korony z 
1914 roku 4 złotego polskiego. Przyj 
mujemy cyfry nominalne i właśnie 
te cyfry są misze.

Ponieważ praca umysłowa przed 
wojną nie była wynagradzana do­
statecznie, lecz zapewniała jedynie 
miniimum egzystencji, obecna ol­
brzymi® rozpiętość między płacą i 
wydatkami nie wyraża się w ogra­
niczeniach na rzeczach zbędnych. 
Ograniczenia, jakim z konieczności 
podaać się musiała w  Polsce inteli­
gencja, dotyczą najbardziej real­
nych konieczności życiowych.

A  zatem pożywienie gorsze i 
szczuplejsze, ubrania znoszone aż 
do zupełnego zużycia, wyrzeczenie 
się wszelkich potrzeb kulturalnych 
i mimoto ustawiczny 'niedobór. T a ­
ka sytuacja, trwająca przez lata bez 
widoków na poprawę, musi wywo­
łać daleko idące skutki.

Szczególnie opłakane są one w  
dziedzinie duchowej. Stały ferment, 
ciągłe niezadowolenie i wreszcie fi­
zyczna nędza jest z jedne i strony 
podkładem idei rewolucyjnych, z 
drugiej zabija energję życiową i ni­
szczy cnoty obywatelskie.

Feliks Kon, który mimo swej 
doktryny komunistycznej posiada 
dużo poczucia rzeczywistości, pole­
mizując raz z zarzutami, stawiaoe- 
mi metodom bolszewickim, zapy­
tał, dlaczego nie atakuje się raczej 
stosunków, przeciw którym oowstał 
bolszew:zm juko -eakcja. Dlaczego

protestując przeciw terorowi komi­
sarzy, nie protestuje się przeciw 
okrucieństwom żandarmów car­
skich, a opisując ze zgrozą stosunki 
w sowjeckich więzieniach, nie pi­
sze się raczej o tragedjach kazamat 
Szłiselbuiga i syberyjskich kopalń.

Rozumowanie powyższe zawie­
ra dużo prawdy. Nonsensem jest 
zwalczanie skutków przy oszczę-- 
uzaniu lub pomijaniu przyczyn. A  
u nas lak właśnie się robi. Karze 
się defraudantów i rozdziera szały 
nad rozwielmożmemem się kradziie 
zy grosza publicznego, ale zapomi­
na o tern, ze człowiek, któremu na 
życie jego uposażenie nie wystar­
cza. jest z natury rzeczy dyspono­
wany do nadużyć. Oparcie się w 
łych warunkach pokusom wymaga 
dużego hartu, czasem nawet boha- 
lerstw a, a przecież niewielu jest bo­
haterów, a nędza raczej rozharto- 
wuje ducha, niż wzmacnia.

Oburzamy się na zuchwalstwo 
agitatorów7 sowjeckich, a przeciąż 
ich działalność nie jest również 
przj czyną, lecz skutkiem. W śród

Warszawa, 17 grudnia, (ps) Jak 
sdę dowiadujemy, w  łonie rządu po­
wstała myśl wypuszczenia nowej 
50-miljonowTcj pożyczki premio­
wej na warunkach zbliżonych do 
potyczki dolarowej. Projekt ten po­
wstał w  związku z wysokim kur-

Warszawa, 17 grudnia, (ps) 
Z inicjatywy krakowskiej Izby han 
diowej Związek Izb przemysłowych 
i h ind 1 owych Rzp Litej polskiej w y ­
słał do Min. skarbu, handlu oraz 
spraw wewn. obszerny mcmorjal w  
sprawie dotychczasowych ograni­
czeń paszportowych, hamujących 
w  wysokiej mierze prawidłowy

społeczeństwa zadowolonego z ży­
cia nie maią n'c dci powiedzenia, 
Zjaw iają  się i pracują tam tylko, 
gdzie organizm jest chory, gdzie 
bunt i poczucie krzywdy skłaniają 
do szukania najradykalniejszych 
środków zaradezjeh.

Środkiem takim nie jest zresztą 
tylko bolszewizm. Doktryn, dążą­
cych do gwałtownej zmiany sto­
sunków, jest więcej. Powstają także 
idee nowe, a ich twórcami nie jest 
nigdy ciemna masa, lecz zawsze 
inteligent -  malkontent. Lenin, 
ani Marx nie byli robotnikami, lecz 
linleleklualislami. I ci, którzy dziś 
w Polsce twoizą i usiłują realizo­
wać pomysły, godzące w  ustrój i 
porządek, byliby najlojalniejszymi 
obywatelami, gdyby im pozwolono 
żyć w  warunkach, do jakich czło­
wiek ma prawo.

Ks. Oraczewski, opowiadając o 
%swej podróży agitacyjnej, wspom­
niał o następującym epizodzie. W  
Borysławiu tuż przed odczytem zja 
wił się u niego komisarz policji z o- 
slrzeżenism, że na sali w  większości

sem ocecrej pożyczki premiowej 
dolarowej. W  lej chwili sprawa nie 
jest jeszcze dokładnie omówiona i 
prowadzone są jedynie rozinow'y 
Min. skarbu z zainLeresowanemi 
resortami.

rozwój naszego życia gospodarcze­
go. W  myśl wywodów memorjału 
po zniesieniu ograniczeń paszporto­
wych należy oczekiwać wzmożenia 
się eksportu, znacznego wzrostu 
przyjazdu obcych do Polski i dzięki 
napływowi kapitału zagranicznego 
przemysłowcy nasi będą mogli stać 
w  żywym kontakcie z zagranicą.

zgromadzeni są robotnicy - komu­
niści. Otrzymał odpowiedź: „Tacy
z nicli komuniści, jak ze mnie łub z 
pana. Im trzeba dać jeść". I rzeczy­
wiście odczyt, poprzedzony odpo­
wiednim wsiępem, przeszedł w nie- 
zamąconym spokoju. Komunizm 
jesl w  Pclsce tylko formą niezado­
wolenia. Każda inna doktryna, 
przyrzekająca chieb głodnym, mo­
głaby liczyć na równe powodzenie.

Główne niebezpieczeństwo nie 
grozi zresztą ze strony kierunków 
wywrotowych. Do ich propagowa­
nia inteligencja jesl na ogól za sła­
ba; brak jej potrzebnej energii, 
nrak jej nawet chęci buntu. Nędza 
i praca zjadły wszelki entuzjazm. 
1 w  tern leży zło największe. Mów  
si^, że społeczeństwo jest*bierne, że 
me posiada dość siły odpornej, że 
jest senne i obojętne. Ludzie głodni 
i znużeni są właśnie senni i bezsil­
ni. Z czego czerpać mają siłę?

To też godzą się na wszystko, na 
każdą formę władzy lub chaosu. 
Nic ich nie oburza, nic nie dziwi. 
Jeśli rewolucja rosyjska udafa się 
dlatego, że mieszczaństwo okazało 
się w chwili krytycznej niezdolnem 
do działania i obrony, stan średni 
w Polsce jest na najlepszej drodze 
do tego samego wyczerpania. Gdy- 

.b y  nawet zrozumiał, że coś mu gro­
zi, że konieczne jest wystąpienie do 
wałki, nie zdobędzie się na potrze­
bną energję czynu, bo energji tej 
nie odnajdzie w  sobie.

Mówi się dziś tyle i pisze o „od­
rodzeniu ducha", o uzdrowieniu 
życia publicznego, o uczynieniu ca­
łego społeczeństwa aktywnem i od- 
powiedzialnem za swe losy. W  rze­
czywistości wielkie to dzieło po­
winno się .zacząć od przestudiowa­
nia tabeli cen i płac. Tu jest bo ­
wiem fundament niedomagam W zy  
w.a się do radosnego optymizmu, 
ale przedtem trzeba zniszczyć źró­
dło przygnębienia. Wskazuje się na 
nasze sukcesy gospodarcze i polity­
czne, ale aby je społeczeństwo zro­
zumiało, musi samo odczuć, że jest 
lepiej.

Skoro życie podrożało 2 i 3 razy, 
a niace prawie w tym samym sto­
sunku uległy obniżeniu, pierwszym  
krokiem do ogólnej poprawy jest 
wyrównanie tej różnicy. Inaczej 
wszelkie hasła ideowe, wszelkie 
próby podźwignięcia społeczeństwa 
nie odniosą skutku. Głodni muszą 
być najpierw nasyceni; potem mo­
żna żądać od nich zainteresowania 
dla rzeczy wyższych.

Ten pewnik nie da się przez nic 
obalić.

  -O . . ■
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Aparat do golenia
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GABRYEL STARK
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Podajemy do wiadomości naszej Szanownej Klien eli Gros stów. Kawiar/.y. Ro- 
staur terow i t. że oprócz iużyrh s,ła'ów, jak e mamy w wo nyeh skła­
dach na Kleparowie otworzyliśmy piwnica przy ul. KI. Tańskiej 1. 3 z wiel- 
kiemi zapasami oryginalnych flaszek a tak e małych i większych beczek. 
Nasza firma eprze a e tylko oryg nalne wini z wlasn.ch w nnic to też poleca 

S anownej KI enteli znakomite wina dese-owa stofj;vj.
 — — Przyjmujemy zamówienia także na ałęcenia listowne. — — — —
Piwnice: Iwćw, ul. KI. Tansitlaj I. 3. Biuro cwów, ul. Asada.n.eicś i. 21.

Telefon Nr. 42 82.

m  K i
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m. Gwiazdsce z s i c i s p Ł a jd e

boirajourkS wełni s-rie 6 5  zh

CH. ST ADLER JrlffiMa 151

i m m m m i m n n r n
psdo.nę M  popuLrnej ^dolarówki”.

'Telefonem n<1 nmszego kofesnnniipnlb.

t t i m i  k i  si i w i f c n  i w s
przsciw krępuj|c,m ptzspisM ps&portowym.
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K a s e t k i  G w i a z d k o w e  E l i ^  \ 

da wyróżniają się przez 

swą elegancję i prakrycz- 

rość. Ofiarowując je, speD 

nicie skryte Ryczenie każ ­

dej kobiety. N ic  bowiem 

nie ucieszy jej tak, jak wy­

tworna kasetka niezrów= 

nanych wyrobów Elida.

,1,1 ...... II, . 4.^.4, |
I L, ; , . i I. . I i t l  li

K A S E T K I  E L I D A
K a n t o n  - -  m i a s t o  t r u p ó w .

Ja K STRACONO W 1CEKONSIT.A  SOWJECkKGO.

n a  Św i ę t a  i
ZNIŻYŁ CENĘ 

Najlópszycn wódek, win, koniaków, mio­
du i win nv. acn-wych. Herbaty i deliea- 
tosów. —  Oprócz tego przy zakupnie na 
raz za 40 złotych daje butelkę nalewki, 

i ab prunję 
jedynie handel delikatesów 

K. MAKSYMOWICZ 
Lwów, Sokoła 1- Telefon 27-75

URLOP ŚWIĄTECZNY FREMJERA 
PIŁSUDSKIEGO.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 17. grudnia, (ps). Jak 

się dowiadujemy, Prezes Rady Alin. 
Marsz. Piłsudski w okresie świątecz­
nym wyjedzie na nrlop tygodniowy, 
który spęozi prawdopodobnie w gronre 
rodziny w Sulejówku. We wszystkich 
sprawach państwowych zastępować 
bodzie Premjera wiceprorr.jer prof. dr. 
Bartel.

RADA MINISTRÓW.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 17. grudnia, (psi Jak s'ę 
dowiadujemy przed okresem świątecz­
nym zbiera się po raz ostatni Rada mi­
nistrów w środę przyszłego tygodnia. Po 
rządek dzienny dotychczas nie został ja­
szcze ustalony.

BILANS GOSPODARCZEJ DZIAŁAL­
NOŚCI RZĄDU.

(Telefonem od naszręo korespondenta). 
Warszawa, 17. grudnia, (ps.) Z po­

czątkiem przyszłego roku ma się u- 
kazać obszerny tom materiałów, który 
przedstawi ogrom pracy, dokonanej 
przez rządy pomajo we na terenie poli­
tyki gospoaarczej, 'Matcrjały będą tak 
redagowane, aby były dostępne nawet 
najszerszym masoni, nic obznajoinio- 
nvm ze sprawami ekonorniczno-gospo 
daTOZcmi.

-------- rv .....

POI.SKA OTRZYMAŁA 6 W AGONÓW  
ZŁOTA.

^Telefonem od naszego koreipondenta.)
Warszawa, 17. grudnia, (ps) Od cza-m 

zawarcia umowy o pożyczkę przybyto do 
Poiski 5 wagonów złota z Angijl, ogólnej 
wartości 200 mUjonów zł W czora j przy 
byt szósty wagon złota, tym r;> ft.it z A- 
meryki, zaw ierający 5 ton, każda u nna 
wartości około 5 i pół m iljona z). 7soto 
przeładowane do specjalnego samochodu 
dziś rano pod silną eskortą odwiezione 
zostało ao Banku Polskiego. Nowych 
transportów złota z Ameryki oczekiwać 
należy w  najbliższych dniach.

ILOŚĆ BEZROBOTNYCH W  POLSCE.
(Telefonem  od naszego korespondenta.!

Warszawa, 17. grudnia, 'psi Według 
danych państwowych urzędów pośredni­
ctwa pracy w ostatnim tygodniu z »,i “ jML 
strowane było na terenie Rzoltej 144.506 
bezrobotnych. W  stosunku do poprzed 
niego tygodnia liczba bezrobotnych w ir o 
sla o 4.647 osób.

 o -

KTÓŻ TEGO NIE W IE?  
że Ekstrakt Słodowy

, W a ! t y n a ‘
wyrobu Browaru J. Gótza w Krakowie, 
jest tym środki tm odżywczym, który 
wskutek swej dokładności w robocie i du­
żej zawartości Maltozy i  Maltodvkstryny, 
jest idealnym środkiem odżywczym dla 

dzieci i ozdrowieńców.
Wyłączne zastępstwo 

„PHARMA" Mag. B JAWORNICKI 
w Krakowie.

Do nabycia w aptekach, drogeriach, skle- 
oach spożywczych itd 9076-3

Londyn, 17 grudnia. (Teł. G. P.) 
Agencja Reutera donosi z Kantonu: 
Kanton, po stłumieniu rewolucji ro 
botniczej przypomina miasto umar­
łych. W idać łam na ulicach wozy 
wiozące trupy komunistów. Wielo 
truDÓw leży jeszcze na trotuarach

ulic. Naoczni św iadkowie opow ia­
dają, że Rosjanie wciągnęli do w a l­
ić i chińskich komunistów i że kon­
sulaty rosyjskie współdziałały w  
rewolcie. D w aj Rosjanie, zostali za­
strzeleni koło budynku zarządu mia 
sla, pięciu iinnych, w tej liiczDic w i-

cekonsula oraz jedną kubietę stra­
cono. Czternastu Rosjan, w lem ge­
neralnego konsula sowjeekiego wzię 
to do niewoli. Th im  widząc prow a­
dzonych jeńców  wznosił okrzyki 
zadowolenia.

Londyn, 17 grudnia. (T e l. G P.j 
W edług doniesień z Honkongu, 
konsulat sowjecki w Kanionie zo­
stał zupełnie zdemolowany Perso­
na! paselslwa wyprowadzono ulica­
mi za miasto. Bolszewickim  urzęd-

LRSJPj  lii PS P|P w wamDańs iei komedji erotycz p. t.

L .  L  Fi-IM l  HB08ZCZ) KIEDII
luJ lI SIC j y i  U Oryginalna treść Erotyzml Bogata wystawa i

Dziś

r> OLLO
Premiera
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nikom konsularnym zawieszono na 
szyi afisze z napisami w zyw a jący­
m i ludność chińską do traktowania 
bolszew ików jak na to zasługują 
Sow jeckich urzędników pobito i po 
raniono nożami, 5 zaś zastrzelono.

R C E T ^ -P .Y  W  KOREI.
Tokio, 17. v: 'nia. fle l. G .P .) W

Korci wydarzyły się poważne rozru­
chy z powodu ucisku, jakiego dozna­
wać, niająr Koreańczycy w Mandżurji 
ze strony Chińczyków 3C00 Chińczy­
ków zbiegło do Mandżurii. 10 Chiń­
czyków zostało ciężko rannych.

DEPORTOWANIE ' ROIS2EWIKÓW.
Eaakou, 17. grudni.a. (Tel. G. P.) 

Piętnastu funJkp.ioriariui9zir.w konsula 
t.ów sowjetókieh, między innyrnń konsul 
generalny Frftche zastało dziś rano 
deponowanych na p-dk łsdiżfe parowca 
cLińskiiego odpływającego do Włady- 
wcstoku

ROZSTRZELANIE  ..SUR1GI Ó W E K «.
Kanton, 17. grudnia. (Teł. ’7. 1’ > Żoł­

nierze wojsk nacjonalistycznych joz- 
strzelali na ulicach miasta conaimniej 
14 dziewcząt i kobiet, które miały kim  
kie włosy, uważane w Chinach za sym­
bol feministki-komunistki.

OFIARA CHIŃFKIGfl fp-ATÓW .
Karton, 17. grudniu. (Tel. G P )  

Na pokładzie parowca ..Boy" przybył 
tu kapitan Lalor, pow raca jw  nie­
woli piratów. W  szpi'alii ąp’-«iano 
•i nu amputacji prnwe' nor' po niże bo 
lana z powodu gangreny.

"•"'tri

ws&-&isa &  

m m m m m okm m * >*

KATASTROFA ' 0 '^T  I

SPKC-T ' r ?S ~ ' ^ r i  ^ h  wpii^'

Dr. SCHWAB *,£ x ;  'i.
kumlar. szoit. pnństw I »-Sw u 8ł,0 
WACKIECtO 4. nap1- oc w g puc y  1 e- 
czenie plam brodaw k, w ,w« w -  ek n -  
lizą, diatermą i lampa kwariTwi 

Pk’ ' 'i-*,

G W IA ZD K O W A  
OZDOB ’E

KASETY
z ko p etein fofog f c -nym 

w cen cu

zł. 52 l b i i  63
po eca

luifiia, « ! .  Trzoośdg? mola n a .
Telefon 34 20.

TT",JŁ,„ W, m
fe s  i  %

&

AM ERYKAŃSKIE  ODZNACZFNIE H i. '
5*RO& ROM1 •.'RA.

Warszawa, 17. grudnia. (Trt. G. ł 1 
Tow. Gtograficzne w Chicago po łanu 
w iło uczcić zasługi poDkirgo u, j.incgo 
prot. dra Romera na polu Reng iijCja i kur 
tografji i przyznało mu swój v- ■■!•, ?.’o-
ty medal W  d. 21. hin orof. T o «. r 
przybywa ze Lwowa do W artzm w . c d >  
w  poselstwie amerykańskiem o 'b . -l?i.: 
się uroczystość, doręczenia znekóńftionn 
uczonemu medalu przez p j*Ta mnw 
Sletsona.

Warszawa, 17 rrijdńin. (tu  r p.) 
16. bm. w radnwmkini dyreken kolejo­
wej na stacji Goło- li ii Dęblin Kowel 
wskutek zepsucia s ię , (Ją w y k o le ił"  r o  

dwa ładow ne wagony, zawoltijac fory. 
Wypadek spow odow ał o; im i "  no 
ciągów  pospiesznych i nsol owych.

M « r »  or+ 10 PROCENT OPUSTU oa cen
1 %  €1 V  u tf a y & y A Ł i  wystawowych udziela firma

Jim tósda — Lwów, Akadem oka 2
(Hotel George‘a )

i poleca K R A W A T Y  I CHUSTKI w  wielkim wyborze, B IE L IZN Ę  
damską, męską i trynoiaże zimowe 1C138-3

FUTRA
d a m s k i e

m ę s k i e
poleca,

S .  A  A K
Lwów, L gjonów 7. I. p.

Rząd wystąpi z  enuncjacją
w której ckreś̂ i swój stosunek di wyborów*

(Telefonem od naszego koresn mdenta.l

Warszawa, 17 grudnia, (ps) W  
kołach politycznych W arszawy krą 
żą wiadomości, jakoby w  odpowie­
dniej chwili rząd zamierza! w y ­
stąpić z publiczną enuncjacja, w  
której przedstawiłby obszernie swój 
stosunek do obecnych wyborów do 
przyszłego Sejmu i do całokształtu 
spraw związanycR z akcją wybor­

czą. Nie jest jeszcze wykluczone, że 
enuncjacja rządowa będzie miała 
charakter oficjalnego i otwartego 
wystąpienia w  formie listu oiwarte 
go jedynie Marsz. Piłsudskiego, któ 
ry t; tym wypadku jako szef rządu 
przemawia w  imieniu swego gabi­
netu.

Wairf^awH,- 17. gnkdnia. (p9.) Jak 
..]>z't!ń Polaki”  na audjencii. 

u i/ ■ "nro-j przez J. E. kań Kainów 
t-go wyć z : 1 i v w vd( ons-wezamu ko- 

n, i tu z»ihicw.tiwczoso w ceioibach- 
i*a='«a Ib p.,i--.vil{a WłsSł (jil::r.-k:, 

p i:;.1: 7 (A jw-fclego. m n. Józefa W tę,
‘n,'T'r .V "'pta P'ia®; okiogo 

$  ■ n r,t nc p w yra 'n c s^W&infzót
i  i sum  j 1 w y ’ on. do ośw ad

’?• z ruv. Lk.il- v‘iil U ii L»'̂ ;vA ^

0 1 -T !'rS  r r v j z n
. , - ' -V - -- P<r» v v  yi

Tcffion . t»> cxł ko.cNiżtłu.l. nta.)

.. ł.*/ . t ji,TŁL*Vii' B , i.p'S/ j!>i>
cioć z lok dnia 18. bm." obrawpweć bę- 
. k > sia rse<- -.vzr*,łs>oów stia fisrar-" 
k i. r/i narzehiwyali. Eębr c Ir 
}»!? w-i$ę^clS i«- prz’ id w' ,i’ o 
-irM i§ p-.3 i.-dzrnie Iro.ints.ii ktÓT.i, r  
e k :»r  w yh .-rczy caw ies i vwe caynaw- 
'cl, W p*->D':u '2faht.i przwW-iw^yfiT: 
MSW zioży apra wosadanie i oówMlF 
nn-bbiższs z-smiorzen. a rządu w tlzie 
diii nie spraw mniojczośc-i nar

B E AT  KS. PR YM A SA  W Y S T Ą P IŁ  
7 CU. D.

KaSnwico, 17 grudnia. (T e l. G. 
° . )  Znany lekarz dr. Hlond, brat 
kardynał’', w ieioleini rzłonek Ch. 
D „ agłnsił \v\siąpienie swoje ze 
stron nic Iwa.

NOCNE L OTY  AER O PLAN Ó W  
POCZTOW YCH.

Paryż 17 grudnia. (T e l. G P.) 
jJLe M a.in“ rh-wi.a-duje się, że admi- 
nisiracja poczi, telegrafów  i telefo­
nów opracowała projekt przesyła­
nia pocziy drogą pow ietrzną dla o- 
siągrięcia jak naiw iększej szybko­
ści doręczania lis lów  i przesyłek. 
W edług proiektu loty mają się od­
bywać przeważni z nocą

PRZEMYSŁY GH^MICSNE FRANCJI 
I  NIEMEC POGODZIŁY S iR  

Berlin, 17. gnrdnia. (Tel. G. P.) 
B. Wolffa donosi z Frankfurtu o sfi­
nalizowaniu umowy regulującej wza­
jemne stosunki między hanruskim i 
niemieckim przemysłem chemicznym.

|11111 i  llif I  Wdl l H 111
J ŁM. KS. KARD. KAYCWSKI 0 LIŚCIE KS. Bi&KUPÓW,

że Episkopat polski aalcki był wydając 
list pasterski od myśli zachęcania inito- 
lików polskich do walki z rządem Mai -z. 
Piłsudskiego. Celem Episkopatu byio je 
dynie przypomnienie wiernym obrony 
zasad relig ji katolickiej i praw K<iś, io'a 
przeciwko zakusom, pochodzącym! - ;a- 
k, jUoiwńekbądź strony. Che" «  yy.i ska- 
nia listu pasterskiego ćlip celów ,»ir !y j 
nych iesi iedyuie zjawiskiem gorseaeeia.

F.ANKNCTY PO.KRFSl- ONE —  SĄ 
TT ?. 7"  OT* ~ C N E ,

(Teiefonem od naszego korespon-óiUa.)
Vu«r Łuwa, l i  grui'-Ji4a. (psj iw j t r  

czę.:'( yi ’h wypf/teów uuv«9zjri>|nia iRŁJ 
talu!!., cyfr rozm. i. yc-h szy r i t p 
r<a n o^adnikowanyi h inayffmcfwcb 
h''cfów b: ow\».k zrA^aca sę  uwa
■i.» |ę ir.ikA- 'r.j,ń)l<:n,oty uważa B«iik 
Foi.'.’-/ za ur-ztkoł ror.e i wycoćuiit je 
7 obir-pu Fsisy publiczne będą witęc 
kio:c-w-.1 v kiTr tńw wpbcainyych po 
i rjbnc baiiknoity —  do kas Banku Bc*1- 
-'kiogio w et u wymiany

PREYPMJ.ROW Y ZCON I  F 0G Ł03E !
0 1VI0P.DE uSTW IE.

Telefonom od nssatgo lórespondenta).

Warszawn, 17. gruu da. .psi, W 
Sopoharh wachmistrz polskiej straży 
fedgramcznej p. Pif-czkowski wstąpił 
do res‘uurac-j. Przechodząc przez po­
dwórze, wpadł do otwartej piwnicy tak 
nieszczęśliwie, że rozbił sobie czasz­
kę i poniósł śmierć na miejscu. Ponie­
waż rozeszły się pogłoski, że chodzi o 
morderstwo dokonane na tle politycz­
nym, policja kryminalna zajęła się tą 
sprawą. Wyniki dochodzeń wykazały, 
że o morderstwie nie może być mowy.

WIELKI TRANSPORT ŻYWNOŚCI 
UWIAZŁ W  LODACH.

Toronto, 17. grudnia. ( Tel. G P.) 
25 statków transportujących zboże 
wartości 7 miljonów dolarów, oraz 
20.000 beczek mąki zostało na jezio­
rze uwięzionych prZez lody Prawdo- 
podcb. ie statki te będą zmuszone spę 
dzió w tern samem miejscu całą zimę.

Praktyczne poearki
na Gwiazdkę
jak k u jon y  na suknie —  bluzki 
garnitury stołowe —  chust i 
do nosa —  p-edy poleca Fi^ma

Anten: Uwiera
U  jA  0 !SI iiłliGUl 1.10.
Filia ai Tarn«i>o!u. D ra M s c z ii.  S!pąi«:

Ceny zniżone.

BEZROROTNI PRAGOM 'JIGY SEZO­
NOWI DOSTANA ZASIŁFK.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W arstsua, 17. grudida. (ps) d 

dniom 15. grudljsKą br. roapoczął sfę 
t. ziw sozon martwy, w  któryin ro- 
bojni Erom sezonowym nic przysługi’ o 
prawo pobierania zasiłliru. Rząd je«l- 
nak biorąc poid uwagę iic,h aiięiż/kie po 
łażenie, zezwialił p tz ę i Min. pracy na 
nkpr,zerywianie po dniu 15. bm wy 
płaty zasdku w m.Bjgoowoścóach, w 
których bezrobocie to daje się silnie 
cdomwać.

CIĄGNIENIE LCTERJI DOBRO­
CZYNNEJ.

Warszawa, 17 grudnia. (Tel. G. P.) 
Generalna Dyrekcja Loterji Państwo- 
wej ogłasza, że ciąfijenic 11-tej Lo­
terii Pań-hi owej na cele dobroczynne
odbędzie się publicznie we czwartek, 
v:i bm.

LISTA  AW ANSÓ W  OFICERSKICH.
(Teieionem od naszego korespondenta.)

W aiszawa, 17. grudnia, (ps) Praw do­
podobnie l.rta awansowanycn generałów 
i pułkowników ukaże się j'eszcze przed 
światami, zaś lista pozostałych awansów 
okoio Nowego Roku. Bliższe dane o a- 
wansarh trzymane są w tajemnicy.

FARA LIGI NARODÓW W RZYMIE?
Paryż, 17. grudnia. (Tel. G. P.) 

,,Fxcelsior” donosi, że czynniki 'kom- 
pefontne zastanawiają się jakoby po­
ważnie nad możliwością zwołania 
przyszłej sesji Rady Ligi do Rzymn 
celom ułatwienia rokowaA między 
Francją i Włochami.

KRW AW A REWOLUCJA W  KOŁUMBJ!
Nowy Jork, 17. grudnia. (Te!. G. P.) 

Donoszą tu z Bogoty w  Kolumoji, iż 
w Barranąuiiia i Cartaganie di-szlo do 
krwawych rozruchów, w czasie których 
miasta te uległy poważnemu zniszczeniu. 
Artyierja  wojsk rządowych przQSz'a na 
stronę powstańców. W alki liii zn“ nie 
zostały ukończone. Około 50C ludzi zgi­
nęło

W  EGIPCIE ZAMORDOWANO KOMI­
SARZA ANG.

Londyn, 17. grudnia. (Tel. G. P.l Rząd 
otrzyma? z Kairu urzędowe doniesienie 
o morderstwie kan. Fergusona, komisa­
rza okręgowego prowincji Bahr-el-Gha 
zal. Zbrodni dopuścili się-tubylcy.

mirniuir mrwriiniiaiiii

Przy zepsutym żolądkn,’ zaburzeniach 
trawienia, mesma'ku w ustach, bólu w 
skroniach, gorączce, zaparciu stolca, w y­
miotach lut rozwolnieniu, już jddna 
szklanka naturalnej wody gorzkiej ,,Frap- 
ciszka-Józefa" dziaki pewnie, szybko i dc- 
dainm. Poważni lekarze specjaliści cho­
rób żołądka stwierdzają, że przy przeła­
dowaniu narządów trawienia przez jedze­
nie lub picie, woda „Franciszka iózefr-" 
jeąt prawdziwem dobrodziejstwem dla dio 
ryeh Żadać w ap-lejrach i ci.ogerjLch.

S574
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Włamywacz o oudowne] ręce:
Za jej dat cięciom f lodki sms się otwiera]?.

R Z E W N Y  BEK ZA M C ZA ŁY  W Z R U S Z Y Ł  SERCE SĘDZIEGO.
Lw ów , 18 grudnia.

( — )  Przed s. Sokołowskim sta­
wał wczoraj 10 letni A leksander 
Zamazała, który m im o swego m ło­
dego wieku był już kilkakrotnie 
karany przez sądy. W czora j stawał 
on znowu z powodu pecha, który go 
systematycznie prześladuje. Oto 12. 
listopada w lam al się on do m iesz­
kania Tek li Gcdzińskicj- i w  chw ili, 
gdy ładował do kieszeni rozmaite 
przedm ioty, m ianow icie srebrny ze 
garek z łańcuszkiem, dalej gotówkę 
11 zł., wróciła właścicielka i schw y­
tała go „in  flagranti". Posterunko­
w y w ezw any odebrał skradzione 
przedm ioty, a ponadto znalazł przy 
Zaomczale w ytrych  i  łom, służący 
do rozbijania drzw i.

Na wczorajszej rozpraw ie Zam - 
czała tw ierdził, że jest Bogu ducha 
winien, ailhowiem zastał na 
drzwiach kłódkę, która za dotknię­
ciem jego ręki sama się otworzyła, 
więc postanowił wejść do mieszka­
nia, by się zagrzać. Potem  padł na 
kolana i jął zapewniać sędziego u- 
rcczyście wśród płaczu, że już ni­
gdy więcej noga jego w  sądzie nie 
postanie, byleby tylko otrzymał 
uwaln iający wyrok. Trudno jednak 
było sędziego przekonać, skoro 7 
razy już Zamczała był za podobne 
sprawki karany, ale w  uwzględnie­
niu skruchy wymierzył mu sędzia 
dość łagodny wyrok, bo 5 mies. 
więzienia.

Kopenik-M ar sień a
IGO SYM. Od jutra W IE LK I PO D W Ó JN Y  PROGRAM  w  20 aktach.

M acistes w w j g s z Szsik iem  

Nace Szalo z Hm/ Pe likan  w 19 3 u akt.

Z?.
JAK POLICJI UDAŁO SIĘ UJĄd SPRAWCÓW WŁAMANIA DO FIRMY DIETMAR? —  PRZEMOCZONE BU­
CIKI JAKO CCRPUS DELICTI. — DALSZE POKŁOSIU OBŁAWY. —  DEZERTERZY JAKO WŁAMYWACZE.

GAR&d POMNIEJSZYCH PLOTEK W  POLICYJNYM WIĘCIERZU.
Lwów, 18. grudnia.

(— ) Onegdaj donieśliśmy, że w 
związku z okresem przedświątecznym 
złodzieje lwowscy wszystkich kait-ago- 
rji, zarówno Sklepowi, jak miuazkanio- 
w i i kasowi, podjęli nuwą oieuzywą 
na mienie mieszkańców Lwowa, Sze­
reg „wypadów", zwłaszcza miesztka- 
niowych został uwieńczany paważne- 
iii-i sukcesami. Gorzej powiodło się ka- 
sterzom, którzy w flfetaitniim tygodniu 
ograbili cztery kasy, * znajdując łup 
minimalny. W odpowiedzi, policja 
lwowska mimo szczupłego aparatu 
zmobilizowała siły i podjęła anegiczną 
kontroferezywę.

Walka ta trwa obecnlo na całe-i 
Linji i już wczoraj, zanoitowano pierw­
sze

wspaniała wyniki.
Oto w ręce poi cji dostało się kilku 
włamywaczy kasowych oraz kilku 
mieszkaniowych. Idąc Śladami spraw 
ców, którzy włamali się do Łuny 
Dieimar przy placn Mariackim, poti 
cja aresztowała znanych włamywa
czy Michała Mai szewskiego i Jama 
Borzeńskiego, za:m. w Zaima.risiynawe 
Na trop ich p o fo a  wpadła dzięki po­
rzuconym przez włamywaczy w  ka 
nale (przez który dostali snę pod stkleip 
Dietmaral, częściom ubrania, które 
rozpoznano jako własność włamywa 
~czy Gdy zaraz z rana poi! tera wkro­
czyła do mie-szkania Ma-liszawdkitego 
stwierdzono, że jeszcze miał przemo­
czone bnciki, które wydawały charak­
terystyczną

woń kanałową,
cc śwńadlr-zyło niezbicie, że t.etj nocy 
przeprawiał się kanałami. Naturalnie, 
że Maliszewski nie schwytany na 
gorącym uczynku zaprzeczył temu. 
t.wirr lżąc, że traewT.Ji zmokły z po­
wodu deszczu (którego resztą od sze- 
re~’- Aer r ; bvtn!l.

Prócz tych dwu w ręce policji wpadli 
Michał Podolak, oraz jego kochanka Ma-

rja Bclearska, którzy wtamaii sic do skle 
pu Szapiry przy ul. Potockiego 20., oraz 
dokonali włamania mieszkaniowego przy 
ul. Kordeckiego 32. do mieszkania Karo­
la Torowskiego, skąd

unieśli łup 
wartości ponad 2 tys. zł. T e j samej nocy 
aresztowano Józefa Żurawskiego, n o r -  
tera 40. p. p. niebezpiecznego włamywa­
cza, oraz jego kolegę Jana ■>*- » ' l ę ,  
również dezertera, oraz Aleksandra fcle- 
palsklego, którzy na swem sumieniu ma­
ją włamania na szkodę Franciszka M i­
chalskiego, dalej na szkodę N. N. przy 
ul. Szeptyckich 10., wreszcie na szkodę 
właściciela sklepu przy ul. Krakowskiej 
14. Część rzeczy skradzionych odebrano.

Osobną grupę tworzy szajka 
włamywaczy mieszkaniowych 

ujęta przez funkcjonarjuszy wydz:alo

śledczego. Składa się ona z Władysława 
Boguckiego, Franciszka Poducznko, Jó­
zefa Pępka, oraz ich kochanek Jlarji Da 
nlłowicz i Z o fji Werbowskiej. Szajka ta 
w  ostatnich czasach m. in. okradła Liiesz 
kanie dra M. Grossmana, o czem onegdai 
pisaliśmy.

' Pozatem do aresztów policyjnych od­
dano wczoraj: Mozesa Schwarzmana i 
Natana Bramsteina za kradzież futerka 
w  Dublanach, Abrahama Grossmana za 
kupno rzeczy pochodzących z kradzieży, 
oraz Stefana Daniliszyna za usiłowano 
wyrwanie torebki koło kawiarni W ie ­
deńskiej, wreszcie Ignacego Szubę za u- 
siłowaną kradzież kurtki i kapelusza z 
poczekalni Tow . „N a fta " przy ul. Bato- 
rego 6. na szkodę Mendla Krcisbcrga 
z Borysławia.

 o -

Złowróżbne czarne djamenty.
DROGOCENNE KLEJNOTY NIE 3NMDUJĄ NABYWCÓW, GDYŻ 

SCY BOJĄ SIĘ ICH TAJEMNICZEJ SIŁY FATALNEJ.
WS2Y-

Londyn, w grudniu.
(ej W  Londynie wystawiono na li­

cytację krzyż, wysadzany esamemi 
diamentami, który należał ongiś do 
cesarza brazylijskiego, Don P-edira I 
i wedle starodawnej i agendy jest jed­
nym z najbardziej złowrogich klejno­
tów na św ecle.

Dcm Ped.ro I.. bogobojny i mifioeiieir- 
ny cesarz, z niowwylkłym zapałem bu­
dował szpitale i przytułki- dla nędza­
rzy. Na dzieła miłosierdzia wydawał 
wszysńku swe dochody i wwzbrS r r

wspaniałych klejnotów, które mu ofia­
rowano przy różnych ołcaizjach. Nie 
sprzedał tylko krzyża z czarnemi dja- 
menlami i stale go nosił na pizrsi.

Po śmierci Don Podrą I., który7 
zmarł w tragezny sposób, o dziedzi­
czył kosztowny klejnot zięć cesarza, 
Mignel. W -k-iłka tygodni po ślubie zgi­
nął cesarski zięć Znaleziono go mart­
wym na przedmieściu Rio de Janeiro 
Krzyż z czarnemi diamentami prze­
szedł na własność Don Pedra II-go,

Przyjaciele namawiali go-, aby: Sie

pozbył krzyża i -oiiarował go jafcs 
wotum do kościoła, ale niewierzący 
w zabobony młodzaenłec uparł się., że 
klejnot zatrzyma.

Niedługo potem wybuchła rewolu­
cja, Don P-ctiro musiał uotókać i wte­
dy dopiero nabrał -przekonania, że po­
wodem jego nieszczęścia były czarno 
djamenty.

Oiiarował więc krzyż jad-nemu z 
portugalskifch arystokratów. Długi czas 
rodowy klejnot cesarzy brazyłiljstkjich 
pozostawał w  ukryciu. Teraz dopiero 
wydobyto g-o ze schowania i wysta­
wiono na licytację.

Pomimo małej stosunkowo ceny, 
nie zgłaszają się nabywcy, boją sio, 
aby złowrogie djamenty nie przynio­
sły -im njieszczęścia.

---O---

Pękła kasa w Żółkwi.
Lwów, 18 grudnia.

(— ) Ub. nocy włamywacze praw­
dopodobnie lwowscy, odwiedzili Żół­
kiew i tam włamali się, po wyrwaniu 
krat, do spółdzielni w Glińsku, pow. 
Żółkiew, gdzie po rozbiciu kasy za- 

'brali gotówkę w kwocie 1732 zł.

fH£ ISINCBORG)
,  - rne rofcN

SniesswceiKalasze 
T r e t o r n

HAJlS«ZVWrpÓ8

Lw ów , p!. Marjacki 11.

S U C H A R D - K A K A O

śniadanienajlepsze

wzmacnia mięsnie — uspakaja nenrr-

SUCHARD - CZEKOLADA
ad przeizła 100 lat sznana za najlepsza ar t wleciał

MILKA • YELMA- BITTRA

Tanie kakao pozostawia zawsze osad 
na d n i e  f i l i ż ank i ,  g d y ż  z a w i e r a  
bezw artościow e domieszki. Suchard 
Kakao wyrabiane jest tylko z najlepszego 
d o j r z a ł e g o  z i a r n a  k a k a o w e g o ,  
a temsamem jest w 100°/* pożyw n e  
i n ie  p o z o s t a w i a  ż a d n e g o  osadu.

SUCHAKD-KAKAO
Prawdziwą przyjemnością jest pić Suchard 
Kakao na śniadanie lub podwieczorek.
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CO MOWI NEMO.

B a j e c z k a  o  w i l k u ,
Długo nam się na witosił,

Latek było kił ka.
Długo w  Polsce pa n willi nosił,

Aż ponieśli w  iika.

Polityka nie jest dojką,
A  gdzie mógł, to doił.

Przegnał wilka sta ry Bojko,
Bo wilk zbytn io broił.

Z bajki sens, bez ż adnyeb mgławic, 
Znają go sąsie dzi:

Jest las koło Wierz chosławic,
W ilk  niech w  lesie siedzi. n

Z  sali koncertowej.

Koncert pianisty Roberta Gasadcausa.

Lwów, 18. grudni®.
Technika witrtuoizawislka — u wie- 

iu współczesnych pianistów olśniewa­
jąca —  jest zaletą w  śiwóecie artysty­
cznym lak rozipOwszechinioną, że zdo­
byte w  pocie czoła 'i najobfitsze na­
wet jej zasoby nie imponują, już od 
dawna publiczności talk dalece, by z 
podziwu jej mógł wyłonić się objaw 
jodynie przez tarueertafrtbw pożąda- 
ny: entuzjazm w audytorium. Do zdlo- 
hycia sukcesów talk niezwykłych po­
trzebne są inne jeszcze czynnika, a 
w ich rzędzie zaijmuje pierwsze mifij- 
9te zdolność za:niteresowiamia. słucha^ 
czsDW czemś wyfahającem się ponad 
poziom przeciętnych, choćby najdo­
skonalszych pod względem 'sprawno­
ści piianietowsfciqj popisów.

Recital fortepianowy słynnego R. 
Casadesusa iw piąiefc, 16. 'bm.) ob­
darzył liczne bardzo audytorium su­
mą wrażeń istotnie niezwykłych, któ­
rych analiza wystawi przrjdtwtszyst- 
kiem silnie ziaizinacznijąieemu się w 
grze znakomitego artysty mdynyMłu- 
alizmowi jak niajipochilobmejsze świa­
dectwo Wyraźniioj bowiem niiiż u in­
nych wirtuozów, zarysowują, się w  in­
terpretacjach Csisaidesnsa osdhiBto po­
glądy k one ar tamta na charakter uttwio- 
rów, na ich tendencje i. wtogófe na 
aztuikę odtwórczą, a chwilami spro­
wadzić nitóe nawet —  jafc n<p. ipodkaas 
wvfeonanf>a sonaty Beethcveam (Le-s 
AdieuX, 1' Absemoe, Le Retouir) —  in­
dywidualny sposób pojmowania kom­
pozycji coś rodzaju -toaniRMu w  duiszy 
słuchacza. B,o trudno orzec, czy nie­
śmiertelny twórca tej sonaty byłby się 
zgodził —  m>imo przepięknej, wy- 
Wwitnej i noc plus uhtra artystycznej 
interpretacji —  na niektóre zbyil db- 
wolne może zmiany tempa i pewne 
—  tu i ówdzie —  odchylenia od. ryt­
micznego podłoża. Lenz było to —  mi­
mo wszystko — wykonanie pełne

ORYtlNALNE ANGIELSKIE

KUPONY 
na UBRANIA

POLECA

A LA Y I LLE  QE P A R I S

G ABRYEL STARK
LWÓW,  PL. MARJACSł 11,

przejęcia., do głębi odczute i prawdzi­
wie uduchowione. Był to „Beoilhioyem" 
Casadesusa.

A gdy już potężny talenit odtwór­
czy potrafił wejść w kompromisy z 
wymagającym tyle stylowości Beatho.- 
venem i jego sonatą charakterystycz­
ną,, to z interpretacją b-motl sonaty 
Chopina mniej już miał ktopottów. a 
z wykotnaniem ostatniej serji utworów 
modernistycznych już chyiba żadnych. 
Refleksyjna, a zarazem uczuciowa, 
wytworna w  najdrobniejszych szcze­
gółach i porywająca gra Ca$aid-eisusa 
znalazła niemniej w pierwszej cześcii 
programu (dzteła fnancrtskich mi­

strzów) szerokie pole do popisu, reci­
tal piątkowy należał więc dio najbar­
dziej interesuiiącycih wieczorów bieżą­
cego tak ruchliwego sezonu koncer­
towego.

Reasumując wszystkie wrażenia, 
p-almę pierwszeństwa przyznać wypa­
da interpretacjom utworów Chopinow­
skich. W  części programu obowiązko­
wej. jakoteż w  szeregu naddatków 
wywarły one —  dzięki mistrzowskiej 
grze Casadesusa —  suirnę najinten­
sywniejszych zachwytów i  zaskarbi­
ły sobie mn'6®t.w.o dklasfców, tych naj­
gorętszych. Utrzymany w  granicach 
wysoki-fj kultury artystycznej i praw­
dziwego piękna odtwórczego indywń 
dualizm gry odniósł więc zwycięstwo 
i siporo sukcesów nadzwyczajnych.

Ti. Nenhaurer.

z s w i  i i n  H a t
- w raz z górnikam i.

73 ZAMARZNIĘTYCH TRUPÓW ZNALEZIONO W  SZYBIE,
(Telefoncmat własny „Gaz. Por.“ )

Pogranicze sow., 17. grudnia.
Z Charkowa donoszą: Nade­

szła tu wiadomość z Zagłębia Doń­
skiego o niezwykłej ilości ofiar ludz­
kich w katastrofie w kopalni węglo- 
wei. Mianowicie w czasie szalejącej 
od kilku dni silnej burzy śnieżnej za­
sypało śniegiem jedną z kopalń tak,

że zajętym w niej robotnikom odcięto 
wyjście z kopalni. Gdy po kilkudnio­
wej pracy uzyskano dostęp do kopal­
ni, znaleziono tam 73 trupów za­
marzniętych robotników. Wszelkie 
próby ratunku były juz tpóźnione i 
bezskuteczne

śfireit m
KSIĄŻĘ SZW EDZKI, KAROL, DBA O Z ESY M ŁODZIEŻY SZKOLNEJ. - -  

DROW NA K L IN IK A  DENTYSTYCZNA

n m \
WĘ-

Sztokholm, w grudniu.
(H) Książę Karol, brat królu szwedz­

kiego i niezmordowany kierownik 
szwedzkiego Czerwonego Krzyża, wystą­
pił niedawno z

bardzo pożyteczną inicjatywą. 
Chodziło o poparcie hygjeny szkolnej 
przez stworzenie specjalnych ambulnło- 
r jśw  dentystycznych dla młodzieży szkol 
nej. Książę Karol zorganizował szereg 
laltich wędrownych klinik dentystycz­
nych i porozsyfał je po całym kraju. Do­
stojny opiekun młodzieży wychodzi bo­
wiem ze słusznego założenia, że zepsute

uzębienie jest jedną z głównych przy­
czyn rozmaitych chorób, zwłaszcza żo 
lądkowyeh.

Dodajmy, że w elementarnych szko­
łach szwedzkich jest hygjena jam y ustnej 
i uzębienia gorliw ie propagowuu.1 i bar­
dzo rozwinięta. Każda z (ych szkól po­
siada

dentysłe szkolnego, 
który bada i leczy zęby dzieci. Tak jest 
w mieście. Na wsi sprawa przedslawia 
się gorzej. Temu właśnie mają zaradzi-: 
wędrowne ambulatorja zorganizowane 
przez księcia,

rts u
UTALENTOWANY RYW AL RINTINTINA. —  TRAGICZNA JEGO ŚMIERĆ 

I SKARGA FOSZKOBO ,VANYCH WŁAŚCICIELI.
Iową w okolice HoTywosd,

Urzec! farmą niejakiego Freda Cy- 
riaclisa zntfźynwii się, aby tutaj tro­
chę odpocząć. Ale farmer nie okazał- 
się gościnnym gospodarzem. Niezna­
jomi wy lali mu się podejrzanymi, to 
taż postanowił przedewszystifciem u- 
niosz,kixtli'wić olbrzymiego pea, co u- 
czynił

strzałom rewolwerowym.
VłaSc’c:ele Piotra W ieiki.e-.go żą­

dają teraz odszkodowania w wyso­
kości ICO tysięcy dolarów.

Nowy Jork, w  grudniu.
(H ), Najdroższym psem ówńaita był 

niewątpliwie znany ,.aktor'1 filmowy, 
zwany Piotrem Wielkim. Wystąpił on 
z powodzeniem w  licanym szoregu fil­
mów i był groźnym konkurentem sła­
wnego RintiaUna, francuskiego psa 
f.lr nowego

Niedawno Piotr Wiotki postradał 
iy o io  „w  tra g iczn y " sposób.

Oto jego dwaj właściciele, *  
Edward Fansl i  Chaylas Dteyei 

wjfcatói slg aa praeiakdżkę au toób i-

To i owo.
JAK TO SOBIE GAW ĘDZĄ...

Lwów, 18 grudnia.

(sta.). Nie pozbawiona pewnego hu- 
moru polemika wywiązała , stę z  racji 
odezwy Zi N. w od-powiedzi na list pa­
sterski. „Głosowi Prawdy" nie podo­
ba się,, żc Ust mieści podpisy dwóch 
oboźnych, a lo b. gen. Michaelisa i b. 
min. Zdziechowskiego. „Głos Praiwdy" 
oburzony pisze:

...„Czytajcie nazwiska tych _113 
wybrańców i pcmażańćów, a oto jawi 
się oczom waszym krótka, korpn- 
lentna i łysiną połyskująca postać 
ciutiytowansgo generała Michaeli- 
33, ewangelika i nawet niekatolic­
kiemu wyznaniu kaijerę w armji 
rosyjskiej zawdzięczającego. Potrzy- 
kroć wszelkich związków z wyzna­
niom nidwygodnem, kaito-liekiem się 
wyparł, a oto teraz na ratunek kalo- 
lickiego ruszył kościoła.

A oto za nim p- Zdziechowski Je­
rzy, sługa prawosławnego kościoła, 
w którym, od więtzów malżeiiskioh 
szukając wyzwolenia, skrył się z ka­
tolickiego uciekłszy. I on też, przed 
,,ikoną" lampę zapaliwszy, za Michae 
lisom katolicyzmu ruszył bronić. Na- 
santprzód go opuściwszy, wie, iż oto 
bronić ćo trzeba..."

. Nie zdziwi nikogo, że „Gazeta 
Warszawska Poranna" nie pozostały ił a 
tych uwag bez odpmyieilizi Misję tę 
powierzono bea.mkennemu feljetoni- 
śoie. Tytuł notatki soczysty: „Łże jak 
.Głos Prawdj". Bo orgain ten

...„już raz kiedyś zełgał, ze pns. 
Jawy Zdziechowski przyjął prawosła­
wie. Nawet, zdaje się, łgarstwo lo 
odszczekał.

Ale teraz, z powodu ukazania się 
nazwiska J Zdziec!iow^klego pod o- 
dezwą w odpowiedzi na list paster­
ski biskupów polskich, z e o w c  powta. 
rza to łgarstwo, równie bezczelne, 
jak nikczemne."

Nie wiemy ozy ‘poigłodka „Głosu 
Prawdy" odpowiada prawdzie, czy też 
nie Mało to zresztą nats interesuje. 
Bo- cóż kogo obchodzi, czy p. Zdzie- 
cliowshi chodzi na nabożeństwa do 
kośc/oła, cerkwi, czy k.irchy. I naszem 
zdaniem niedyskwalifikuje, go inno- 
wiersfwo nawet w  wypadku, gdy obo­
wiązek lub ochota kazały mu poprzeć 
swym podpisem odezwę ZLN. Ale jed­
no niiifkmy stwimfcić. W  imię praw­
dy. Autorem pogtoeki o p. Zdiziechow- 
sk;rn me jest bynajimnieg „Głos Praw­
dy". On ją vv swoim czasie tylko za* 
notował. Urodziła się w  zakamarkach 
kuluarów se.mowych. Długi czasIcrą- 
1 v*ł° ł-cr-dzo upomzywite Wiązano ją 

z rozwodem p. Zdzleehowsktego i no- 
wcm jogo molżęńisftwem. I nie znalazł 
się, wówczas n’M , ktoby ja chciał zde- 
mentewać. Ani „Gazeta Warszaw­
ska Poranna", ani sann' zainteresowa­
ny poseł.

N i  G w i a z d k ą
Bieliznę dantskn, 

krajową i zagraniczną 
po cenach znacznie zniżonych. 

Pienes, Lwów, Boimów 7.
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Co piszą m ni?

W s tyd liw y pokłon w struno
pałacu Radziwiłłwskiego.

N O W E  W Y D A N IE  „F IŁST JD G kfK Ó W ". —  N IE  PR ZP G IW  R ZĄ D O W I. 
SKĄD TEN N A G ŁY  Z W R O T  W  T A K T Y C E  ZLN .? —  U B O LE W A N IE  ORGA­
N U  KURJI ARCYBISKUPIEJ. —  R A C H U N E K  B E Z  GO SPO DARZA . —  

W a L jsA  U N IK ) W C Ó W  Z  TRYLO W PK EH, ' —

Lwów, 18. gr-utdtA 
(slmta i wstaniemy, znaije s.ę no­

we wydanie „pślsudczyków". Iłatj- 
świeżiazea daty. Co to dotąd Sactiej nfflh 
,ki nie zaofitHaiwiiali1 na Maaszśifcu. w m y  
ślali mu nia każdym kiełku. A  teraz 
zgłaszają ofertę Niewyraźną jelcze. 
Trcchę wistydriiwą. TaiK między wier­
szami.

Jakżeż bowiem inaczej rołzutnieć 
należy artykuł „Gazety Warszaw jE;ej
Porannej", zatytułowany „Cziego pra­
gnęliby", a zawiieraijący uwagi tej 
treści:

...„Obóz t. zw. sanacji pragnie ko­
niecznie dopatrzeć się w  Liście pas­
terskim —  irędzia bojowego, zwio- 
cobegc przeciwko ohecnemn rządowi.1

..-•„List pabte.ski w sprawie wy­
borów nie mia! tedy i nie mógł mieć 
na celn określenie itosunkn do rzą- 
dn- Daje on pozytywne podslawy 
moralno - polityczne, na podstawie 
których maja się grupować przy wy­
borach ci, oo są katolikami nietylko 
z metryki chretn, ale z ducha, pracy 
i woli własnej."
My Narodowa-Demofrracja, Zwdą- 

zet Ludowo-Narodowy Obóz Wielkiej 
Polski piszemy »ię w fcnyt^ności na 
list pasterski biskupów. 1 sitwtięiKtea- 
my. ż(1 orędzie lo nse jest zv rćcone 
przeciw rządowi. Na przekór wszy®  
kim sann torom, którzy pragnęliby, a- 
by rzecz się miała inaczej. Chyba te­
raz rząd nie będzie naim ćzyńw trud­
ności w akcji wyinorczoj. Poco nam 
tworzyć I ’r-ki rządtowe, marnować na 
ten cel fundusze. Czy nie lepiej po­
przeć starą ósemkę, pozbawioną o- 
strza antyrządowego?

Komentarz powyżiszy nie jest wy­
drukowany w „Gazecie WarszawsKiej 
Porannej". Przyznajemy to. Ale czy 
cytowane ustępy artykułu mogą mieć 
inne znaazenie?

A teraz zapytajmy, slkad ten na­
gły zwrot w taktyce ZLN.? Jeżeli 
przeczytamy artykuł wstępny* „Poća- 
ka-Katolika“ organu Kur>;i arcybóslku- 
p j, wszystko stanie się n3im jaane.

...„Ze smutkiem stwierdzić nale­
ży. że przywódcy pewnych ugrupo­
wań usitnia wyzyskać powagę i 
wpływ duchowieństwa dla celów 
politycznych swvch stronnictw- O 
tych ukrytych fu tendencjach świad­
czy dobitnie polemika, jaką się pro 
wadzi w ostatnich dniach na lamaru 
pism w sprawię listu pasterskiego 
biskupów polskich.

Wielu z pośród po-lityków w ko­
mentarzach na tema! lisl.u podkreś 
łają te tylko zwroty i momenty, które 
dogadzają i odpowiadają ich intere- 
som partyjnym."
Kf-iażęta Kościoła nie pezrondą na 

wyzyskanie , powagi i wiplywu ducho­
wieństwa dla celów prtMycizinyoJi 
Strcnntatw" Chyha dość jasne. I wy­
klucza jakiekolwiek ,ałe‘‘ Zmaumia- 
no to na ul. Zgody. Stąd najnowsza 
interpretacja Ustn parterskiego, I ls- 
ciuchny pokłon w stronę Patacu Ra- 
dzawillowskieno,

A
Dopiero obocniie wychodzi 

na ja.w, że nietylko p Tzak Grynfoaum, 
ale i p. Dimiro I ewicki znoibił rachu­
nek bez gospodarza. Obaj siwomiU 
pod patronatem p. Erwina Hassbacha 
blok mniejszości narodowych, prokła- 
nnując fakt ter. uroczyście. A tym­
czasem. .

Tymczasem okazuje się że winni 
byli zaczekać. GoOrod witek przynaj­

mniej. Zanim me uzgooinią poglądów 
ze siwymi, rzekomymi mandatarjus/.a- 
mi. Nie ustalą zgoduOj plaitiform/ na 
własnem poaworku.

I!o cóż się okazuje'? Aguldia odmó­
wiła swej plenipotencji p. GijAbau- 
mowi. Kupcy żydowscy wahają się. 
W ielcy i mali. Pono rzenńeśliriicy też 
nosem kręcą. A  najgorzej z  sionnsca- 
mi małopolskimi Ci odwrócili się dio 
p. Grynltauma p/Iecyma. A  gdy „Nasz 
Przegląd" zamieści* informację gryn 
baumowsirą jakoby p. Reich miał w 
jakichś rokowaniach mandatów 5 oh
udzielić swego placet i że p. Rosem- 
blat pozostaw we Lwowie dla komtynu- 
owania targów wyborczych, otrzymał 
z miejsca odpiowticdź. Krótiką. Trochę 
nawet bagatelizującą. Ot zwykłe 
„sprostowanie fałszywych wieści".

...„Informujemy zupełnie auten­
tycznie, że twierdzeniu te (p. Gryn- 
bauma- — Przpp. wt. „Gaz. Por.“ ) 
mijają łię z istotnym stanem nuczy, 
tak jak mija się z faktycznym sta­
nem rzeczy wyrażone w tei odpowie­
dzi ze nagrywanie, że rokowaniu z 
O19. Blelop. odbywają się nadal." 
p Grynbaum nie musi się obra­

zić. Zresztą w poliityce nie praktykuje 
się tego. Może poprostu powiedzieć,-,że 
nie czytał ..Chwili". Tak jest zajęty.

N e lepiej wiedzie się kontrahen­
towi p. Grynbauma w W^cnodiniej 
Msloj olsco P. Draylro Lewtckii ogło­
sił w „B ile " orędzie wyborcze. Za­
klina naród ukraińska, aby oddał swe 
głosy tylko na *,4Undo“ . Bo

... na*zvra wrogom jeszcze bartóoj 
zależy teraz na tern, aniżeli dawniej, 
aby nie objawiła się prawdziwa wola 
narodu ukraińskiego. Po wsiach i 
miastach zi-mi ukraóntdkiej wypłyną 
tysiące niesumiennych agjftaitorów. 
którz.y zwhcą was kusić pod swe 
sztandary. ażeby tylko odciągnąć od 
chorągwi hłękiuno-żólłet;, wiiałkiegO1 na­
rodu ukraińskiego. Ale ’ ty i.m nie u 
wierzysz narodzie ukraiński!".

Słowa —  jak widz my —  górne 
Tak wypada 'areaalą w  orędziu. Kryją 
jednak rrfirno wszystko niepewność. 
Chłop jest ciemny. Motżna mu wiele 
wmówić. Ale ozy inni nie potraiia u- 
blec Unduwców? Konika dwnamgji

chcę Ci sprawić Ojczulku 
i dlatego kupiłam wode ko- 
lońską ■

„ISTE"
którą Zawsze tak bardzo 
chwalisz. —  Orzeźwia ono 
znakomicie i ma istotnie 
nicawykle miły zapach.

i. Sr S. STEIHP NIEW1CŻ
- Poznań.

bardzo łatwo dósgątć. I jeździć na 
nim Dlaczego p Dmytro Lewicki ma 
ofcyifńa! monopol na tę jaizdę? Sztu­
ki takiej dbkaże niezgorzej p. Ani^oni 
Wasyńczuk, 1 jego brat PaWeł rów­
nież. A cóż dopiero taki urodlzomy 
wpi-ost dżokej, jak Cyryl Tryl owak:., 
Dla niego nie nowina dawać w pre­
zencie wyborcom „lisy i ' pasowy- 
ska“ , Gotów przyrzec na óodaitiek i 
zloty zegarek. W  tym kiemmku żadne 
konkurencji się nie Lod.

To też ..Diło" wiettrząc niebezpie- 
ozeństw-o dla Unidov.ców, rusnęło czo­
łowym atakiem na starego ata.mama z 
Hueulazczyzny. Czemu siedział Wać- 
pan dziewięć lat w Wiedn.u? Sun. 
kuwał\ doia.ry i ikorony! A naród 
tymczaseni jęczał w niewól’1 pańskiej.

i dowiadujemy się z żc
stan/ wyga kołomyjskt wróciwisizę z 
epcigracji do kraju, począł się rozglą­
dać. Początkowo zgłosił atkees do par­
tii socjalno - radyilrainej. KVi'’ ;
tnm sprkwa ntie- poszła tak łatw- 
przy ląp ił z miejsca do organiaoiwa- 
niia własnej grupy lewiiatf,wej. Bo ,ak 
złośliwie »ajiważa ..Diłó" —  „czas 
riJa uekka, a wybory zn pasom".

Organem partji Tryl owsik leg o sę 
„łirnmadzkie W ieiy". W^Thorl-zą one 
w Stanisławowie. T p.rzyzinr.ć Irzdya,' 
że •zasłużyły sfllw w zupelmoiśc.i na to.

51*

może wygrać każdy, kto zakupi los

11. P o l s k i e j  L o t « r | i  P a ń s t w o w e j

w  największym i najszczęśliwszym Kantorze w  kraju

I  A  ET Ł I E  J A “ , Lwów, S;ksiu?ka 6.

iilioa sam iiiraifiii Zł. ise.soo,
w  tern wiele wygnanych no Zł. 15.0C0, 5.(00. 1.000 i t. d. 

Wygrane ■wypłaca się w  gotówce, bez żadnych potrąceń.
f m — ■- . ■ _

Cięirieris już 22. grudnia b. r.

L

Ceny losów: pół losu Zł. 4.— , cały los Z* 8 '— .

Losy na prowincję w ysy łamy za u iczczen>m należytości z góry, 
wraz z kosztami porta t r 50.

aby ściągnąć na siebie gniew i obu 
rżenie Undowców.

Nie dośi?, że dyskredytują Undo, 
piętnują ich przywódców joiKo ugo- 
dowcórw, ale zaipowiadaiją rozigrzesze 
ni.e dla całej rzeszy przedwojennych 
polityków ukraińskich, by umożkwić 
im powrót do życia politycznego. Tak 
jakby mało było kandydatów na po­
siew wśród młodych agitatorów un- 
dowsktich. 1 oburzone Diło" rzuca 
ywernu kimkure.ntow.i liwarz:

 Dr irylowstei nie należy do
tych, którzy cierpią, ale do tych, któ­
rzy reahzują cierpienia flnnyc.h".

Bn.dżiny rpokojni. „Diło" i TTn- 
dowcy nic {.>ozois'ianą bez odpowiedzi. 
Otrzymają ją oq Trylowekiego. Chyba 
nie jemu, 4#\retaranowi demagogn u- 
czyć się taktyki od żółtodzióbów 
7. Rynku lwowskiego.

Sztuazny kayezuk.
N. Jork, w gruhru . 

Jak wiadomo jednem z za- 
polttyki ekonomicznej Sla- 
jcsl oipanowainue światowe 

■■yriku kauczukowego, waględnle wy­
nalezienie mailerjału. któryby slkute- 
<‘Z.nie mógł zai9ląpić kauczuk. Siany 
Zj. bezą się z tem, że na wypadek 
wojny i odcęcia kraju cd dowozu za­
morskiego, ich przemysł wojenny zo­
stałby urrt ruchomiony. Dlatego toż 
z niepokojem przyjęto wieść z Berli­
na. że na posiedzeniu Stow. chemicz­
nego w  I rankiurcie na) Menem dr. 
\ Weinberg oświadczył, iż 'uiesnie- 
ckim nczenym mdalo się sporządzić 
sAuczmy kauczuk ze składu ;ków smo­
ły węglowej. Wynalazek ten, rzecz 
proab. spowodowałby i.gtną rewolu­
cję w przemyśle kauczukowym.

m -
:.iadn:c-n 
nów Z|.

d A L  0i4
na GARDŁO.

Sprzedaż w  aptekach 
i składach aptecznych.
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SCHWETZEL i FALBEL le g io n ó w  55. 
LAFAYE'*TEakademicka /4.

Sto dzieci ginie w płomieniach■aa
STRASZLIWY POŻAR W  PRZYTUL KU DLA SIERÓT. —  EOHATEitSKA AKCJA RATUNKOWA. —  CO ZROBIĆ 
Z DZIEĆMI, EĘDĄCEMI NA TRZECI ESI PIĘTRZE? —  OMACH ROZPADA SIĘ W  GRUZY. —  TRAGICZNE

Nowy Jork, w  grud n u.
CH.) Przytułek Saint Charles w m-e

ście Quebec, wielfci dom sierót, w któ­
rym znajduje pomieszczenie 

371 dziecli 
siał się olarą straszliwego pożaru
Okropna panika, krtóra powstała pod- 
czis  zapadania się płonącego gmachu 
bardzo ulrudtóeła cłtcję ratunkowa. 
Liczba trupów wywosi — jak cknią: 
przypuszczają —  około sełłd. GO 
zwłok d.otąd wydobyto z gruzów i 
zgliszczy. Brakuje wielk eij ilości dzie 
ci. Wiele osób lekko rannych umiesz 
czono w pobliskich szpitalach.

.Kaiasteo-fa ta /est największą możi 
tego rodzaju. Ogeń wybuchł 

w nocy.
Wszystkie dzieci spały. Jedna z dy­
żurnych sióstr zauważyła op eń. kióiy 
już bardzo się roESzerzył. Sio-Ara zibu 
dziła wczysiikch mieszkańców bu 
dynku, a pTzedewszystfTem 

40 pielęgniarek, 
które rozpoczęły teraz akcję, ratunfeo 
wą, pełną bohaterskiego poświęcenia

Tymczasem przybyła straż pn*ar 
na. Ratunek dzieci, ztnańiujących si­

na trzeriem piętrze, 
nastręczał wielkie trudności. Strażacy 
i poi i-ojanei z narażen era władne" 
życia wtargnęli po płonących schodar' 
n i trzecie piętro. Wśród nroHwchir

SPECJALISTA CKORŚ'8 S K ó R N Y ^ '
I WENERYCZNYCH

Dr, LAUTERS TE1H
Lwów, Sykstnska 37. ''róg c lov v v  
Leczenie włosów, plam, znamion n'.’Uł?

Jje-a 1 o *• •>

SCENY NA MIEJSCU NIESZCZĘŚCIA.
nych trudów ui iato się im uratować 
część dziatwy.

\yreszcie jednak żar płomieni' tak 
spotężniał, że wszelki ratunek sitał 
» ę  już niemożliwy. Płonące schody 
i ściany

zawaliły się
i r.ioor-e-mW liczne ds eci.

Pł-onrenie szerzyły się z szaloną 
szry uaośc.ą. Przytułek spatfł fię. nie­
mal do fundamentów. Szkoda jest 
ogromna. Co prawda —  gt.yby nie 
euerg ezna akcja slnaiżaków i pie-lęg 
n.inr.jk pożar pochłonąłby około dwu- 
-tu dzieci więcej.

Przyczyny pożaru dotychczas nie 
zdołano usta’ ć. Zaiciho^zi podeórTeato

iż -pożar powstał
w pralni

przytułku wskutek nieostrożności 
służby.

Katasdrola ta wywołała w  całetj A- 
meryce bardzo silne wrażenie. Ze
wszech siron przypływają wartki na bu 
dowę nowego przytułku orae na tym 
czasowe zaopatrzenie uratowanych 
da: eci.

\a wieść o straszlówym pożarze 
rozegrały się na miejscu nieszczęść:: 

tragiczne sceny rozpaczy.
Przybyło tam bawiłem wiem krewnye?' 
i rodziców. (Aby znailesc rniejtree w 
przytułku wystarcza w Ameryci 
śmierć tvlko ojca łab matki).

P  a k wy s z n e  p ^ d - s r k '

GWIAZDKĘ

W  T O W A R  A  C TT M O D N Y C H

- M ĘSK CH i D AM SKIC H  - 

i t L  CA W OCLtOMMYM W i BORZE

U

Nowość w  Po 'sce!
Światów j marki

C z e k o l a d ą

„ E R I K A
deserowa, mleczna porżka o 

rzechowa, mokka i t. o. 
znafduje się już w pierwszow* 
dnych handlach '* bur owniac.h

Gener. reer^z. A. 3 ?* «El 
Teief. 3 - ZŁ

A  A  V IL  E DE P A R IS

;A3RYEL STARK
LWÓW, p l. m a r :a ck . 11.

i U l i
WOLAŁ NA

. s $ f
Y  }.■ ' "i flfcS J *

3

SS-l S K S % n  5#U84'. Sm .3

SZW A flS  NABAJSJC I W Ą WOLNOŚĆ.
BLIŹNICH EEZ RATUNKU.

se l i r a
NIŻ

e
POZOSTAWIĆ

i Paryż, w grudniu
| (e ' W ie lk to  ‘ za in te resow an ie . w e
I Francji w zbudz la sprawa nto.akieg-r- 
j M aurycego Conrbter, który stanął 
I przed sądem w Bo,deu.u,\.

Przed 8- miu lały dwudziestoletnie 
go Co-u-rb' -r'a rka zrn o  na roboty przy- 
m urow e za fliYert.tłina zrantofc,'e prze 
towni.kt w bój-ce Po roku zesłan a do 
Gujany, Gumbiar uciekł i po różnych

I przygodach zdołał nielegalnie wsiąść 
na okręt ,,MoseMa“ , odchodzący z Rio 
do Janeiro. W drodze okręt „Moselła" 
spotkał tonący par-owiec „Księżniczkę 
Mafalilę". Wówczas Courbier wyszedł 
z kryjówki i wraz z grupą marynarzy 
,,Mt.sfIJi“  wzcą.ł udżłał w  alkcji ratow­
niczej. zachowując się jak prawdziwy 
bohater.

Zmuszony do odkrycia a-w-ego „in­
cognito" wobec kapitana okrętu, Gour 
b’ °r stanął przed sądem w  Boideaux, 
który za nielegalny przejazd na okrę­
cie skazał go na miesiąc więzienia. 
Na rozprawie odczytano jednak lis* 
kapi-an-a „Mosełłi", który gorąco ekwr. 
łił zachowanie się Gonrbier'a. Czynie 
ne oą obecnie starania, b y  Courbrier‘o- 
wi darowano poprzednią karę za za­
bójstwo i nie od-syłano go -db Gu.any.

Ze spo^ł i.

WARSZAWIACY PRZYJEŻDŻAJĄ 
DZISIAJ RANO 

a o 11-ej wystąpią do bojn.
Lwów, 18. grudnia.

Zapowiedziany na wczoraj wieczo 
reai przyjazd mistrzowakiaj drużynv 
Polskie; AZS-u z Warsizawy uległ 
zwłoce. Warszawiacy zaiwiaidomil 
IjOZH telegraficznie, że przyjadą do­
piero dzisiaj rano, ponioważ część gra 
czy rkc mogła s:ę wcześniej uwiolnić.

Zainteresowanie zawodami daierej- 
fizenni jest olbrzymie, to też należy się 
liczyć z rekordową frekwencją wi­
ęzów. Przypominamy, że pierwszy 
występ AZS-u odbędzie się o 11-tej 
przed południem, a drugi o 2.30 popo?, 
Przocuwn kami AZS-u będ'ą rano Po- 
poń. po południu LTŁ. Zawody roze­
grane zostaną na specjalnie na ten cel 
urządzonym torze Pogoni przy ulicy 
LstopaJa (ostatni przyisltamók tram­
wajowy).

N A D E S Ł A N E .

TABLETKI „V iT A “ V1CHY, KISSIN- 
GEN, KARLSBAD I B ILIŃSKIE zastępują 
o 200 procent droższe wody minaraine.

c)V.V-rViv» t*t o-rhlol-ptr*}) i rirorrpr ftfiOl

m BALSAM  NA
ODCISKI

osnwa radykalnie bez boln nporcxyt 
we nagniotki i zgrabiała tia^kArtri, 

Skład i wyró-b:

ApfekaM.Ettingera
Lwów, p ac GOŁUCĤ  WSK CH

Dr. 8. Betfe r
ordynu e w  sezonie zimowym 

w KRY CY W lla .KRAKUS".

Dentysta Dr. REYMER
Kętrzynskisgj 21 ("obok kośc. św. Elżb:efy) 

a ria . Ulgi w spłata h.

i i l i  i i rtijjj ta o s^ ifiii
^EERA" pl Halicki 12a

pod fachoweni kierowniotwiem znanego 
larrcerza Kotowskiego, przyjmuje wpisy 

codziennie od fi— 8 wiecz.
Dancing niedziela C-ta wiecz.

10457-3

B CZNCŚĆ PANOAflE!
Nim Swym pięknym Paniom Podarek 
na Gwiazdkę kupicie wstąpcie do 

PERFUM ERJI

Jurmza Ps 7zyiiskisgo
przy ni. Sz.i'nochy Nr. 2 

.bocznica ul. Sytartuekiej i Kopernika) 
tam przepiękny wybór, a przytam 
mimo nćsk ch cen 10 procent rabatu.
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nu n u  i i m
j e d n o r a z o w y  z ą s i l e k ?

ZE WZGLĘDÓW TECHNICZNYCH W YPŁATA NIE MOŻE NASTĄPIĆ WCZEŚNIEJ, JAE W  STYCZNIU ROKU 
PRZYSZŁEGO. —  KWESTJA EMERYTALNA WYMAGA SKUPIENIA WSZYSTKICH SIŁ I KONSOLIDACJI,

Lwów, 18. grudniai.
(jp.) Do redalkcji naszej napływają 

liczne zapytania z kół emerytalnych 
w sprawie przyznanego emerytom, 
wdowom i sierotom jedmraizowego za­
siłku, analogicznie do lego, jaki otrzy­
mali urzędnicy w  służbie czynnej.

Celem udzielenia mteresowainyim 
miarodajnego wyijaśnienia w tej mie­
rzą  zwróciliśmy się do prezesa P. 
Tow. Emerytów pańślw. we Lwowie, 
nadr. Popiela, który udzielił nam na­
stępujących iinfcomajcyj taik w  -ąpraWie 
powyższej, jak i co do ogólnego stanu 
spraw emerytalnych.

W dzienniku Ustaw R P. z 29. li­
stopada 1927 zostało ogłoszone rozpo­
rządzenie Prezydenta Rzeczypospoli­
tej, przyznające emerytom, wdowom 
i sierotom jednorazowy zasiłek, płat­
ny w dwóch równych ratach, dnia 
30 listopada 1927 i 31. stycznia 1928.

W tej sprawie była diniia 15. b. m. 
aapntacja emerytów, skliailająca się z 
przewodniczącego Polskiego Stowarzy­
szenia Emerytów Państwowych we 
Lwowie i p rzeiwodta Sc zącego Woje­
wódzkiego Związku Urzędiraików (i E- 
tnerytów zarazem) w  Tarnopolu u p. 
Prezesa Izby Skarbowej i Naczolnika 
Wydziału Emerytalnego we Lwowie 
z prośbą o zarządzenie rychłej wypła­
ty tego zasiłku, Deputaraja otrzymała 
jednakowoż odpowieliź, że przed 1. 
stycznia 1928 rokn nie będzie miogła 
nastąpić wypłata, ponieważ w  Izbie 
Lwowskiej jest 34.000 emerytów 
względnie wdów i sierót, więc likwi­
dowanie zasiłku wymaga olbrzymiej 
pracy i przy najw ekszym wysiłku 
urzędników pracujących w tym dziale 
nie da się w krótkim czasie uskutecz­
nić —  a stan osobowy laby Skarbowej 
nie pozwała na przydzielenie pracow­
ników z innych działów. Wobec tego 
stanu rzeczy emeryci muszą uzbroić

FEJI.ETON „GAZ. FOR.“  z 19 X If. 1927. 

Aleksandei-Jonosza Olsz akowski.

Ze  w spom nień  
nieboszczyka.

Umarłem... Stało się to, czego odda- 
wna pragnąłem.

Onegdaj o godzinie 6 minut 15 wieczo­
rem wydałem ostatnie tchnienie przy a- 
kampanja.mencic krzyków mojej żony, 
płaczu jedynej córki i chóralnym, żało- 
śllwym jęku krewnych. Doprawdy, dziw­
na rzecz.: z chwilą, kiddy żyć przestałem, 
niczyje m yśli nie były mi skryte. W i­
działem je, jak na dłoni każdą z osobna 
i wszystkie razem. W  kącie pokoju klę­
czał pobożnie bratanek mój, m iły chłopa­
czek, lat dwudziestu kilku. Wargi jego joo- 
i-uszaly się z lekka —  widać modlił się 
za mnie.

Rozczulony, zbliżytem się doń, ^dy na 
gle myśli jego siały się dla mnie jasne. 
Oto, co mi powiedziały':

—  Chwała Bogu! Nareszcie stary 
piernik wyciągnął kopyta! Sądzę, że ten 
jego pyszny, zloty zegarek nie będzie po­
trzebny mu w grobić!

Odn rócilem się ze wstrętem. Ha, cóż 
za cynizm!

Kolo drzwi z pochyloną głową stał mój 
teść. Twarz jego była poważna, -brwi zma,r 
szczone, lecz w oczach wyczytałam jw- 
wnego rodzaju ulgę. Zbliżyłem się i oto 
myśli jego rzekły do nmie:

—  Dziś jeszcze weizmę cónkę do domu. 
Zawsze byłem przeciwny małżeństwu z 
literaitem- Niepoważni ludzie! Lubują, się 
w głupich kawałach!

Tymczaseim wzrok mój padł na wuja i 1

się w  cierpliwość i pogodzić się z lak­
ieru zwłoki w wypłacie.

Przy tej sposobności należy poU- 
nięść, że przyznanie tego zasiłku za- 
wdzięczyć należy niewątpliwie trwa­
łemu orędownictwu spraw emerytów

przez Związki urzędników państwo­
wych, a przedewsaystkieni urządsona- 
mn przez Wojewódzkie Związki urzę­
dników kongresowi- urzędników pań­
stwowych, przy współudział!e repre­
zentantów emerytów w  dniach 29.

zawierają ozdobne czekoladki i cukry w  najwyżs .ych deserowych
ga unkach.

B R A N K A "  S J M i c p a  L w ó w .!9

Głów na w ygrana

mim0.809
zakupiony w  najszczęśliwszej kolekturzen i  mm o l i i i  n o s .  3 iB m i

podczas dy w  poprzeiniej klasie ohis główne wygrane 
Z ł. 6 0  0 0 0  los Nr. 37/95 —  Z ł.  3 0 .0 0 0  los Nr. 91421

padły również na losy zakupione w  kolekturze 
O . G R U S 8 ,  Lwów, 3 Maja 8.

ciotkę. Oboje klęczeli, pełni okupienia i 
ciszy. On myślał:

—  Szkodą, że nie sprzedał przed śmier 
cią akcyj .Banku Południowego. Lecą 
wciąż na dól i dzisiaj niewiele są warte. 
Pozostawił żonę w nędzy!

W  myślach ciotki zaś wyczytałam:
—  Jeśli ona sądzi, że pożyczę jej pie­

niędzy na pogrzeb męża, to się grubo m y­
li. Dać łatwo —  a odebrać trudno. Tyle 
razy się sparzyłam. Wogóle literatom nie j 
powinno się pożyczać, bo nigdy nie o li­
da ją.

Była tc. nieprawda- Klnę się Bogiem, 
że gdy mialenn jakiś dług za życia, harde 
chętnie chwatem go spłacić. Ne.łosnia: t 
nie moją jest winą, , że w kieszeni były 
pustki.

Ku wielkiemu swemu zdumieniu, tuż 
przy samej trumnie ujrzałem... goeipnda- 
rza domu. Ton człowiek zawsze miał pe­
cha, kiedy przychodził do mnie po komor­
ne. Na twarzy jego ‘wyraźnie malowała 
się rozpacz. Do tej pory nie ■wiem, czy 
rozpacza! z tego powodu, że umarłem, czy 
też, że pieniędzy nie mógł w  lej chwili c- 
debrać ?

Opodal przyklęknął na jednero kolanie 
nrzyjaciel mój, z zawodu również literat. 
Myśli jego rzekły mi.

—  ZaAsló, judną rzecz w  życiu zrobił 
mądrą, że um aił!

Przyznam się, że poczułem wielką. li­
chotę kopnąć go za to. Tyle słodkich słów, 
tyle przyjaźni za życia —  a teraz?!

Spojrzałam na żonę i córkę i łzy  zakrę 
city mi się w oczach. Rozpaczy i takiego 
bólu żaden poeta nie mógł ■wyśpiewać, ja­
ki znalazłem w ich sercach.

Porwała mnie nagle złość szalona na 
resztę towarzystwa, znajdującego się w

pokoęu. Tyle ohydy, tyto cynizmu wobec 
majestatu mojej śmierci!

Niewiele myśląc, zbliżyłem się do tru­
mny, gdzie leżało moje ciało i wyciągną­
łem z pod głowy poduszkę. Pocisk ion 
nie-śmiercionośny rzuciłem z furią w nos 
bratankowi, marząceum: t.ik niewinnie a 
moim złotym zegarku-

TT pokoju wszczął się, popłoch. Teść 
wujostwo, gospodtuż, przyjaciół i brata­
nek po-.L-i. oczyli w górę z przerażenia. Żo­
na. i córka, zatopione w modlitwie, z po­
czątku nie zauważyły togo, co się stało. 
Tymczasem sięgnąłem po lichtarze, sto­
jące obok trumny i począłem ni«mi grzmo 
cić czcigodne towarzystwo, ile wlazło.

Wszyscy obecni z okrzykami trwogi, 
wybiegli z pokoju.

Pozostawszy sam. z uczuciem ulgi -ro­
zejrzałem sic dokoła. Doprawdy, woła­
łem, aż«by nadlemną nikt nie płakał, ani­
żeli patrzeć z martwym spokojem na tyle 
świństwa i podłości.

Ponieważ czas mój był nieogrsanczo- 
ny, (jako wszystkim wiadomo, że na tam­
tym świ-ecie czasu niema),, przeto posta­
nowiłem odwiedzić przed pogrzebem mo­
ich . znajomych, powodowany chęcią usły­
szeń.ia, co też oni o mnie mówią.

Przede wszys tk tern wybrałem się do 
swego wydawcy. Ten miły człowiek (pi­
sząc to, zg rzy ta m  zębami) siedział przy 
biurku i  rozmawiał z kimś przez telefon.

—  ...mówicie, że umarł? No, no! Jak 
dawno? Czy to możliwe? Wczoraj widzia­
łem go uśmiechniętego! Tak, tak, szkoda 
go! W ielki człowiek! ,

Pocaem, kładąc słuchawkę na miejscu, 
zatarł ręce i uśmiechnął się. błogo.

—  lło, Iw! —  mruknął —  będzie po-

i Si), październ ika br., na którym  
jako rddzielny punkt była traktowa­
na sprawa emerytów.

Referentem  (ej spraw y b y ł delegat 
Lw ow skiego W ojew ódzk iego  Zwispiftu 
urzędników , p. Henryk Kwiatkowski, 
który w  osobnym  referacie  przedsta­
w ił dole em erytów , domagając się w 
rtizołucjl, uchwalonaj późn iej na K o ­
m isji i na plenum  przyznania emery­
tom jednorazowego zasiłku, tak. jak 
otrzym ali urzędnicy, a nadto zmian 
w ustawie emerytalnej, krzywdzącej 
emerytów, przedewszystkiem zaś zró­
wnania emerytów z przed r. 1919 
(państw zaborczych) i z przed r. 1923 
z emerytami późniejszym:, uwolnie­
nia emerytów oi opłaty dliku na 
ceie emerytalne itp., a wreszcie przy­
znania zasiłku wdowom i sierotom.

Podobnie i iv  zeszłym  roku, gdy 
by ła  w  Sejm ie rozpatrywana, sprawa 

•podw yższen ia  poborów ur7xjdniikóvr, 
wystąpienie reprezentacji związków 
urzędniczych łącznie z reprezentacją 
emerytów wobec Rządu i Sejmu z żą­
daniem podwyżki także dla emerytów 
et niosło pożądany skutek.

Z  tych pow odów  Polsk ie S tow arzy ­
szenie E m erytów  P ań s lw ow yrh  steie 
w spółdzia ła  z W o jew ódzk im  Zwaą- 
zfeieim U rzędn ików  -Państwowych. N ie ­
w ą tp liw ie  Stowarzyszenia em erytów  
m ogą działać także .saąnodzsielńie. n ie­
za leżn ie  od zw ią zk ów  wczętfnfczycb, 
■yd-nak-owoż dopóki nie nastąpi utwo­
rzenie Związku wszystkich istnieją­
cych towarzystw emerytów w jeden 
Związek, wystąpienia poszczególnych 
towarzystw nie mogą liczyć na sku­
teczność. R ów n ież n ie p row adzi do 
echi zw o ływ a n ie  przez luźne grupy 
w ieców  em erytów  i tw orzen ie  now ych  
tow arzystw , bo jest to rozbijanieim  atoji 
i jej 'osłabieniem . Natom iast jeś li ome- 
j-yci pragną przeprow adzić swoje. słu­
szne postulaty, to pow in n i w łaśnie 
dążyć do skupien ia i • s>konsol,-«Jowaaila 
swych sił.

UW AGA:
Skład fabrvcznv mojej wytwórni 

KILIM ÓW  GLISJAŃSEICH
mieści się ohocnie przy ul. Trybunalskiej 
I, 1- Z kioskiem na pi- św. Ducha óue 
mam nic wspólne;',-. , 1 . • . 1
10975-5 MICHAŁ OBAJfflIŁA.

śniun-p - wydanie: Lid/.iska polecą! Człek 
nieźle sMiie zoiobi!

I Jako diirb, będąc niewidzialnym d li 
żywych, stanąłem ł>ezszełestnio przed 
wydawcą: i zastanawiałem się- chwilę- .owi 
je go słowami-

Rdżullat niego namysłu był następują- 
cy: za plecami wydawcy stała olbrzymia 
bibljctelka, zapełniona książkami. Wcis­
nąwszy się miedzy ścianę i tył szały pod 
ważyłem ją zlekka. Biblioteka z piekiel­
nym chrzęstom snkla i-desek zachw-iala 
się, zakołysałii złowrogo na<i głową wy­
dawcy i runęła.

Z uśmiechom wyślizgnąłem s ię1 z, po­
koju. nie czekając końca ‘katastrofy.

Znalazłszy się . na ulicy, przypomnia­
łem sobie niego starego znajomego, re­
daktora „Gazety Informacyjnej", k lfry  dru 
kowal zwykle v.- odcinku mnie powieści

Udałem się ledy do redakcji.
Przez zamknięte drzwi gabinetu usły­

szałem glos redaktora, mówiąoago wido­
cznie do kogoś.

—  ...niesolidny człowiek! UnuarająjL 
nie zastanowił s-ftj nawet nad tern.: k! > 
skończy jego powieść. Jesieni doprawdy 
w kłopocie- Btakuje jeszcze pirć rozdzi i- 
luw!

—  Niema w 1 czego żałować! Jogo o-> 
wieść jest dobni dla kueba ek! Nir.bc1. 
pieczny grafoman! Wielkie szczęście -tł’ .i 
literatury, że nirrar1!

Glos odpowiadający w y la ł mi się zna­
jomym. rrzoAŁertteay przez drzwi zam­
knięte (właściw ’ść tę pop:?dają jedynie 
duchy), zrozumiałem odraz1-. kogo n itn  
przed sobą.

Byl to mój ! ryty!: literacki, człowiek, 
zatruwający nu systematycznie każda r* 
dosną chwile życia. Czlowtek- !>rze/. fctó-
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Lwda? musi pozestas s ie d z ą
Karmelu naftowego.

NIEBEZPIECZNY ZAMACH NA PRZYSZŁOŚĆ GOSPODARCZĄ LW O W A . —  MIASTO NaSZE DZIĘKI SWEMu POŁO­
ŻENIU I TRADYCJI JEST PRŁDESTYNO WANfi NA uENTRUM PRZEMYSŁU NAP TO WE CO. —  WSZYSTKIE NaJPOTĘŻ 
UIEJSZE KONCERNY NAFTOWE MAJĄ TU SWOJE ZAKŁADY CENTRALNE. —  TYLKO SZWEDZKA x I M A  „BRaCIA  
N0 3EL‘ POD WPŁY W EM  MIĘDZYNARODOWEGO STANDARD OIL COMP. AGITUJE ZA PRZENIEaiENIEM  KARTELU

Lwów 58. grudnia-
Ze sfer przemysłu naftowego dochodzą 

nas nieiprawdopodoDne wprost wiadomo 
ści o maoninacjacn grupy naftowej, pozo­
stające] ipod wpiywein mięnzy narodowego 
Standard Oil Corrp., względnie esrspor 
zytury tegoż towarzystwa, szwedzKic] fir­
my „Braci Nobel" w warszawie, macni- 
nacjach mających na celu przeniesiecie 
siedziby kartelu naftowego ze Lwowa do 
Warszawy.

W obec tego, że lansowane w tym kie- 
a-unku pogłoski przedostały się już- nawet 
na łamy prasy pozalwowskiej, a sptawa 
ta dla rozwoju Ltosunków gospodarczych 
Małopolski wschodniej oraz rozkwita go­
spodarczego naszego miasta jest pieiw- 
•3Zorz?nnej wagi, przeto zabieramy już o- 
beome głos w tój sprawie, da.jąc w y rw  
opiuji publicznej, zaniepokojonej żwwo na 
samą myśl o podobnych Wntepcjach wro­
go nam usposobionej gr.upy finansowe].

Na szceęście jest grupa ta zupełnie 
odosobnioną, gdyż —  jg i  wiadomo — 
najpotężniejsze koncerny nauowe, jak 
„Nafta", „Łarpaty", Prdmitss", „Galicja* 
„Dąbrowa" itd obrały sobie za siedzibę 
swych zakładów centralnych Lwów, a lo 
w ‘zrozumieniu swych własnych intere 
sów, jaik niemniej faktu, it  Lwów prede­
stynowany jest dzięki swemu położenia 
i tradycji na siedzibę przemyśle naftowe- 
po. Stojące na czele tych .zakładów wybit­
ne i cieszące s-ię ogólnem poważaniem o- 
sobistości. kierują się we wszystkich spra­
wach praemyslu naftowego lw i słuseoem 
prześw iattoaełijfem, że jedynie Lwów jako 
miasto położone najbliżej zagłębia bory 
s-awiłuego ogniskować winien cały polski 
przemysł naitowy.

Jak wiadomo, rokowania co do zawią­
zania 'kartelu n-aitowego na nnwycih pod- 
3'aiwach odbyty się jeszcze w październi­
ku w Krakowie i doszło tani L-statetenie 
do porozumienia, głównie dzięki współ­
działania p. Ministra przemysłu i handln 
inż. Kwiatkowskiego, którego warunki 
prf—ie bez wyjątku zostały zaakueptuwa- 
ne przez reprezentantów przemysłu nai- 
towegu.

DO W ARSżAW Y.
Otóż iednem z  głównych postanowień 

zabrania w  Krakowie, fJktAre uchwaliło 
ponowne zawiązanie kartelu naftowego, 
było ustanowienie i"ećziay tego karteiu 
we Lwowe, jako centrum przemysłu naf­
towego, za ozem przemawia, i.ietylŁo

JU Z -P i
22. srinnia &p.

Ci^s n enie gwiazdkowe 

11 r oSskiej Loterji 
Państwowej!

Zł. 5 0 .0 0 0
ponadto szereg wygra yeh po 
Z i 15.000, 5.000, 1. 00 it .  d.

iloma w  wito mu 
Zł. 188 500

Losy są jeszcze do nabycia 
w k lekturze

„R U ^O " M s z  i Sita
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cały los Z  . 8 * —, 

Losy wysyłam y tylko za u- 
p-zedniem i adesł. niem g o ­
tówki, wraz z kosztami porta 
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wspomniany już wyżej faikt, iż  Lwów jest 
najibłi-żsaeni miastom okręgu zagłębia naf­
to?. ego, lecz i. fakt, że we Lwow ie —  jak 
już wyżtej wspotnniediśmy —  znajdują się 
zakłady centralne wszysndch prawie naj­
poważniejszych koncernów natłowycn o 
charakterze roazimym, oraz Państwowych 
Zakładów naftowych „Polmia" —  podczas 
gdy w  Warszawie ma swój zakład cen- 
tialny jedynie wspomniana już wyżej fir­
ma ,,Braci Nobel", będąca ekspozyturą 
Międzynarodowej Standard Oii Comp., 
który też wpadł na jen dziwaczny pomysł 
przeniesienia siedziby kartelu do Wair- 
sizawy.

Że żadne rzeczowe argumenty za po­
dobną 'koncepcją, która byłaby wprost fa­
talna dla rozwoju polsl iegu pi zamysłu 
naftowego, nie przemawiają, o tern chyba 
rozwodzić się bvloby zbytocznem.

Jednak nieliczni zwolennicy przenie­
sienia siedziby kartelu naftow. do W ar­
szawy nie liczą się z  ogólnym interesem 
publicznym, lec: kierują się prywatnomi 
względami. Co więcej, do hodzą nas ze 
strony poważnej słuchy, że motorem nie- 
jclko całej tej nam wrogiej akcj; jest żona 
znanego i n nas dygnitarza naftowego p.
Sb, która używa wszelkich wpływów i

y ? e h ' l H  M a z a z y n  N o w o ś c i  K&sesery!
l a d y  s ł a w  C i e c h u l s k i  i S y n

Paraso lk i! Lwów, Legionów s. Broftzy!

stosunków osobistych dla „idei" pizenie- 
siania siedziby kartelu do Warszawy, 
którą tak mocno pokochała, iż za żadną 
cenę z nią rozstać się nie chce-

Tak 'więc kaprysy kobiece miałyby za­
ważyć na szali przy rozważaniu tak po- 
ważnej iprawy publicznej, cd której roz­
wiązania zależeć będzie nietylko rozwój 
przemysłu naflcwego, Icoz także dobrobyt 
Małopolski wschodniej i naszego miasta 
Jest bowiem, rzeczą zrozumiałą, że z ohm  
lą przeniesienia siedziby kaiteln naitowe- 
)3 do Warszawy, Lwów pozbawionym by 
został dotychczasowego swego charakteru 
centrum przemysłu nattowegn.

To też sprawą tą zająć się powinne 
nietylko zainteresowane w niej bezpośre­
dnio stary przemysłu naftowego, lecz za­
brać tu glos winny Lwowska izba handlo­
wa i przemysłowa, która —  jak wiado­
mo —  posiada fachowy dział- naftowy, 
dalej Era o we Towarzystwo Naftowe, oraz 
p. Komisarz Rządu miasta Lwowa, wzglę­
dnie tegoż Rada przyboczna z uwagi na 
lo, iż dobrobyt i gospodarczy rozkwit mia­
sta w niemałej mierze zależeć będzie od 
decyzji, czy siedzib^ kartelu pozostanie, 
jak było postanowione, Lwów, czy też 
zwycięży zakulisowa robota wrogich nam 
czynników, popierana nsobistemi stosun­
kami i stosnneczł and.

Z uwagi na olbrzym ią doniosłość spra­
wy podamy w najbliższych dniach opinję 
najpoważniejszych przedstawicieli nasze 
go pi Umysłu naftowego w tej sprawie i 
maimy nadzieję, że powołane do rozstrzyg­
nięcia czynniki nia dopuszczą do pokrzyw 
dzonia stolicy Małopolski, będącej cen- 
trum polskiego przemyśla naftowego.

 o------
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rego wiale wy ner piatem i.uo którego czu - 
łam wieiliką me,vwiść.

Tymcaaf am on mówił Jł ej:
—  Zawsze byłem zdam-a że nie nato- 

ży uitwarów je ;t> drukować! Są bez wa - 
tości, baz najmniejszego Lentu!

Słuchając i y h  stów, -.'.'leir. że oie- 
płiwość moja ma się ku koitoow' Na bi,u." 
ku wzed redaitoram leżał olbrzymi stos' 
rękopisów, kartek i notatek. Nielwiiele m y­
śląc, porw-.lem gn i rz.u .t^łn ua giow , 
krytyka. Ten ostatni g.:zf4uał mówić ,, 
gdy opadł desszc., jiaipier,".-.y są^ojrzał ba­
dawczo na, redak.ma i (Ls^atoczn ię od­
suną! biuiko w s'ronę iftmi. Mając wol­
ną przestrzeń, L3.nąl przed redaktorom l 
zastosował słynne kroc-Lar.', które, nie- 
stoty, trafiło nie w szczękę, (cz w kołnie­
rzyk napadnięi-ign. Redaktor, jako rodo­
wity Amerykanin, zdjął błyskawicznyin 
ruchem marynarkę, żakard w m gni«nu 
oka rękawy i stanął do boiu, nie pytając, 
o co chodzi.

Naturalnie sfamąlem po stronie redak­
tora i kiedy atakował krytyka z przodu, 
,ia operowałem umiejętnie z tyłu. Naj­
pierw rozbiłem mu na glu-wie- wszystkie 
kałamarze, jakie były w pokoju. Poteon 
na, miejscu, t. aw. iponiżej krzyża i powy­
żej nóg, połamałam wszystlri" łinje. W re­
szcie począłem bomba,'ndować m-pblami.

Z początku zacietrzewieni przeciwnicy 
me zauważyli mego udziału, z chwiilą jed­
nak, kiedy same sioły i krzesła poleciały 
w powietrze, przerwali waiike i ze  zdiumie 
nitm spojrzeli na dziwne zja-wisko.

Wtddy zbliżyłem się do biudka Ą pod- 
jąwsay z ziemi ołówes, na kartce papieru 
napisałam nnstęjrujące słowa:

„Duch Toma Buhsleya mści sie w ton 
sposół'. wręgach'

Ujrzawszy samopiszący oiowek kry­
tyk i redaktor podskoczyli do biurka i na 
chylili się nad kartką. Ledwue krytyk mój 
zdążył przeczytać, palnąłem go w gł-owę 
moją własną książką, którą znalazłem na 
stole.

Na takie dfotum adierbuim obaj, krzy­
cząc z przerażenia, wybiegli z pokoju

Bardzo lubiłem swego redaktora, po ■ 
stanów łem więc wynagrodzić mu prze­
strach i, zamknąwszy drzwi na klucz, sia­
dłem do pracy nad ukouczeTęiem powie­
ści. Piiźez długi szereg godzin nikt z ży ■ 
jących nie ośmielił się wejść do pokoju — 
przeto spokojnie pisałem do godziny dwu 
nostej w -nocy, poczerni, niewidzialny dila 
wszystkich, przesunąłem się przez tłumy, 
zapełniające redakcję i wyszedłem na u- 
licę.

Jalko bystry obserwator odraizu w y­
czułem silne zdenerwowanie w mieście. 
Na ragreh stały gromady ludzi, żywo roz­
mawiających ze sobą- Mali chłopcy, sjirze 
dający gazety, -wykrzykiwali dodatek nad­
zwyczajny. Zbliżyłem się i oto, co usły­
szałem :

—  Śmierć Toma Bubsleya! Sensacyj­
ne szczegóły wędrówki jego ciała astral­
nego! Odwiedziny uośmierlne w  redakcji 
„Gazety

Nie miałom tu nic do roboty. Posta­
nowiłem tedy odwiedzić profesora Bo- 
larda, serdecznego druha mych lat dzie­
cinnych.

Zastałem go, jak zwykło, przy stoliku 
wirującym. Prócz niogo w pokoju zmajdo- 
ŵ alło się jeszcze kilka osób, znanych ze 
studjów nad mediumizmem.

Profesor Bolard, z błyszoząeemi nr- 
styeznem uniesieniom oczyma, wymawiał 
moje imię. Przed ni-m leżała na stole kart-

tiapieru i ołówek.

Szybko począłem pisać:
—  Jali się masz, przyjacielu? Co sły­

chać ?
Wszyscy obecni drgnęli z prźeirażenia. 

Profesor Bolard wyrzucił z siebie drżą­
cym głosem

—  Tomie!... Czy ty żyjesz?.--
—  N ief Umarłem! —  odpisałem 

szybko.
—i A — a... czy jest byt pośmiertny?
—  Nie wiem!
— Czy... czy jest Bóg?
—  Nie wiem!
—  Dla... dlaczego nie ch esiz n i odpo 

wiadać ?
—  Boś głupi!
W  samej rzeczy byłem -znudzony. Bo­

że! Jacy ci ludzie naiwni! Po śmierci 
wiem tyle, co za życia, z tą różnica, że 
czytam w ich myślach, jak w otwartej 
księdze.

Czująi pewne zmęczenie, postanowi­
łem wrócić do domu i przespać się tro­
chę we własntm ciele. W  mieszkaniu 
mojem panowała grobowa cisza. W  gafo 
necie na kanapie spała moja biedna có­
reczka, a na policzkach jej błyszczały je­
szcze nieobeschni.Jiij fzy. Przechodząc, 
pocałowałem ją w czoło- Wówczas dzie­
cina moja uśmiechnęła się przez sen.

W pokoju, gdzie stała tiumna, zasta­
łem żonę, drzemiącą w  fotelu. Chwilę 
patrzałem na ryą i smutno mi się zrobiło, 
gdy wtem uszu moich dobiegł podejrzany 
hałas ze slotowego pokoju, kona przetarła 
oczy i obudziła się.

Zbliżyłem sie do drzwi i zajrzałem.
Przy kredensie stał jakiś mężczyzna i 

pakował do stojącego obok koszyczka no­
że, widelce i łyżki, zastawę-srebrną, cu­
kiernice itd. Dziwny jego ubiór zwrócił

moją uwagę. Miał na sobie moją własną, 
nocną koszulę; sięgającą mu do 'Kostek, na 
głowie zaś czopek żony.

Tymczasem żona wesizla do pokoju i 
zatrzymała się nagle. Złodziejaszek ścią­
gnął szybko czepek na twarz, schował ko­
szyczek pod koszulę i począł mruczeć gro­
bowym głosem.

Żona moja krzyknęła.
—  Nic boj się! —  zagrzmiał ponuro 

prylny złodiziej —  to ja, duch Toma 
Bubsleya!

Przyznam się, że usłyszawszy te sło­
wa, podziw mój dosięgną.! granic uznania. 
Oto ujrzałem pierwszego człowieka trzeź­
wo patrzącego na życie!

Gdyby nie przestrach mej biednej żo­
ny, nidbym mu nie uczyni! i puści! kra- 
dzueż plaeem.

Ponidważ jednak było inaczej, przy- 
; tąpilem tedy do niego i wyrwałem mu 
koszyczek ze srebrem. W yjąwszy zeń du­
żą łyżkę wazową, uderzyłem złodziejasz­
ka w twarz z całej siły.

Pnzerazony na widok, że go sama ły ż ­
ka bije, złodziej nite stawiał opoiru, a na­
wet padł na kolana ą wzniósł pobożnie rę­
ce do góry-

Biłem tedy dowoli i z coraz większą 
mocą. Widocznie ciosy mojb były dość 
bolesne, skoro wreszcie złodziej zerwał się 
na nogi i z zakrwawioną twarzą runął 
do s-ien-i.

Na skutak hałasu córka moja obudziła 
się i żona, choć sama nawpół żywa ze 
strachu, pobiegła ją uspakajać-

Tymczasem ja, zmęczona przeżyciami 
jednego wieczoru, zbliżyłam się do trum­
ny i, wszedłszy z powrotem we własne 
ciało, zasnąłem
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TEŹITR W IELKI:

Niedziela 18. bm. o 8.30 pop. „Kredo- 
we Kolo", ceny zniżane-

Niedziela 18. bm, o 7,30 wiecz. gPa- 
ganiru"

Poniedziałek 19. bm „Paganini"- 
Wtorek, 20. bm. „Donna Urelta". — 

p rem jera.

TFATR NOWOŚCI:
Nicdzidla 18. bm. o 3 pop. „Dorina", 

ceny zniżo-ne.
Niedziela 18. bm. o 7.30 wiecz. „Dr. 

Julja tizabo' -
Poniedziale/k 19. bm. „Dr. Julja Szabo" 
W torek, 20. bm. „N iech mnie dja- 

bli..." —  premjera.
*

Teatr Wielki. Dziś popol. o 3.30, po 
raz ostatni przepiękne „Kredowe Kolo 
Klabunda, po cenach znacznie zniżo­
nych. — W ieczorem  dziś i jutro ulubio­
na operetka „Pagan in i" Fr. I.ehara.

Bggggrrr-™ g  B * r  ar, | M M M M

W i n ą  g r e n o w e
.Jl S - Ą O Z  Q L

ul. Dominikańska 1. 2.

„Donna Oretto“ , świetna Ij n! towa ko 
medja renesansowa Fotzano, ukaże się 
po raz pierwszy na scenie T. Wielkiego, 
we wtorek 20. bm. Akcja „Donny Oictly 
ozgrywa się w w. XVI. we Florencji w 

epoce bujnego życia zmysłów i mocnych, 
niezwykłych typów ludzkich. Takim ty­
pem renesansowym jest właśnie rasowa, 
wyrafinowanie przewrotna, czarująca pa 
ni Oretta, żona zamożnego kupca bta- 
watnego... Nowa sztuka ukaże się pod 
reżyserją p. Strachockiego —  w doboro­
wej reprezentacji artystycznej, z pp Ma-

■ -m .-Ziw '-. Olonm Orełtal, „śosarzewską, 
Smereczariką, Czaszką, Dąbrowskim,
■ uuui-icm, icleszezynskan, Szymańskim, 
..'nin-kicm i in.

Teatr Nowości powtarza dziś i jutro 
kapifalną farsę W l. Fodora „Dr. Julja 
Szabo" —  przyjętą przez publiczność i 
krytykę z nadzwj czaj nem uznaniem.

Premjera nowej operetki w Teatrze 
Nowości odbędzie się we wtorek, 20 bm. 
Będzie nią fantastyczna nowpić L. Reich 
weina pt. „N iech mnie djabli..." Dosko­
nałe, komiczne libretto W . Leona i H. 
Reicherta — o treści prawdziwie sensa­
cyjnej —  wprowadzi rozbawionych w i­
dzów w świat nowoczesnej, oajki, ilustro­
wanej barwną, nastrojową, arcynrclodyj- 
n » muzyka iA zcp.ękne, malownicze ba­
lety —  układu J. Ciesielskiego, ukażą 
nam fantastyczne produkcje. „Danse ex ■ 
eęntric" —- „Sisiers B rown" —  „Kobicta- 
W achłarz" —  „Dymek z papierosa.1* i „F i 
gle djablików". Uczestniczy w nich cały 
zesi-ó baletowy z pp. Mnrtówną i Cie 
sielskim na czete. Nowa operetka ukaże 
się pod wytrawną reżyserją p Tatrzań­
skiego, a kierów niewem muzycznem p. 
W ojnarowicza. Reprezentację artystycz­
ną tv orzą pp. Brzeska, Grabowska, Gór­
ska, Bojanowski, Kuligowski, Sowiński, 
Tatrzański i iri. tjlowc, ptłnc przepychu 
dekoracje Z. Balka.

*
T F 4 T R  M AŁY:

Niedziela 18. g. 4 pop. „Orze! czy resz­
ka". P rzekłoś lat ni występ Smosarskiej. 
Ceny zniżone.

T ie.iziela 18. g. 7.30 „Orzeł czy resz­
ka". Ostatni, pożegnalny wystąp Sniosar- 
skiej-

Poniedziałek, 18. bm. o godz. 7.30 w. 
„Orzeł ety  Reszka", kom. w 3 aktach 
Verneuila. z udziałem p. Cieszkowskiej. 
Ceny normalne. kniżki ważne.

Jadwiga Ssnoazi-sjka żegna się d/lś zo 
Lwowem. Urocza artystka, zawezwana 
nagle do W arszaw ), skraca swój pobyt 
w naszem mieście i grać będzie jesz.cze 
tylko dziś w niedzielę o godz. -1 popol. 
i wieczorem o godz 7.30 w wesołej ko­
medii Verneuila „Orzeł czy Reszka". Pre 
miera tej przemiłej komedji odbyła się 
wczoraj w teatrze Matyni, przy sali w y­
pełnionej doborową publicznością, gorą­
co oklaskującą kreację ślicznej artystki.

W  n iebyw ałym  w y b o rz e

m aszyn ow e
p ersk ie  

recztiie wiąAearttó

Chodniki - Porfjery
M *tnr. ie m e b l o w e
Łrokity, adamaszki, gcbclny i i  p. z własnych fabryk 
znanych z dobarowegi gatunku bwoich wyrobów poleca 

po cenach fabrycznychi i  fil;p m t
Lwów, Trzeciego C<hja 7.

P r południu wka w  Teatrze Motym bę
dzie istotnie sensacyjna, wypełni ją o- 
statnia nowość Teatru Małego „Orzeł czy 
Reszka" Yerneuda z ostatnim gościnnym 
występem pięknej Jadwigi Smosarskiuj. 
Ceny zniżone.

Zmiana obsady Z powodu nagiego 
wyjazdu Jadwigi Smosarskiej, spowodo­
wanego chorobą w najbliższej rodzinie 
uroczej artystki, rolę po niej w świetnej 
komedji „Orze! czy Reszka" obejmie ulu­
bienicą lwowskiej publiczności, artystka 
Teatru Małego p. Helena Cieszkowska i 
grać będzie ją  od poniedziałku 18. bm.

+
r łm m jT r  ą p , ( yriTT- . i r a o w

APOLLO: „F lirt «  nieboszczykiem".

W i n a  g r o n o w e
M. S  KOZLO&.

ul Dominikańska 1. 3

1
A^ENUE: „Od mężczyzny do męż­

czyzny".
G&aiftO: „Bunt na okręcie'.
OliliSiJaJdA: „t>rlow“ .
FATAMORGANA: „Student z P rag i"..
KOPERNIK: „Tingel - Tangeł".
LEW : „Książę Czarnych Gur".
»IA H fS IE ..K A : „T-ingel - TangM".
PALACH: „Koniec świata".
PASA2: „W yspa Piratów" II i ostatnia 

serja „P.obmson w dżungli".
U C i*A »IA : „Miłość apaszki"

— —o —

W  kinie „L ew " w niedzielę, dnia 18- 
gnidrie o godzinie 11.30, odbędzie sit 
wiięłfci poranek kinematograficzny p. t. 
,,Ciolka Karola". Czysty dochód przezna­
czony na bursę rzemieślniczą św. Stani­
sława Kostki we Lwowie- Bilety po 1 zl. 
i 50 gr.

Siypendjnm. Tymoz. W ydział Samo- 
rzątlowy ogłosił konkurs na jedną pensję 
dożywotnią męs1 ą z fundacji oun. Pk*- 
Irusloch w kwocie 1200 zl. socznie dla zu­
bożałych osób, należących dp rodzin b. 
szlachty polskiej, które bez wlaianoj winy 
w ubóstwo popadły. Pierwszeństwo służy 
krewnym fundatorki św. Michaliny z Ru- 
cikieh piclruskiej i jej męża śp. Konstan­
tego. Podania udokumcntowan-e wnosić do 
20. stycznia iy28 do '1’ymcz. Wydziału 
Samara.

Gwiazdka dla żołnierzy K. O. 1*. Ko­
mitet przypomina, że gotowe paczki ma­
ją zawitaac ta dk. pierników, 20 papie­
rosów, ćwierć kg. bakalji, 20 orzechów 
włoskich, kalendarzyk, chusteczkę lub 
cieple skarpetki, rękawiczki, sryroiyk, 
grzebyk itp. oraz list z opłatkiem. Dary 
należy składać do 20. bm w lokalu R o­
dziny wojskowej, Roinanowicza lt  a od 
11 do 18.

Io w . Naukowe we Lr-ow ir. Posiedze­
nie W ydziału matematyczno-przyrodni­
czego odbędzie się w  poniedziałek 19. 
fc.ni. o godz. C popol. w Instytucie Zool. 
(ul. św. M ikołaja 4 ) 1) Prot. dr. Stani­
sław ToRoczko przedstawi pracę p. Jana 
Wiercińskiego pt. „O  potencjometrycznej 
metodzie miareczkowania anionami kwa 
su kobalti-cjano-wodorowego". 21 Prof. 
dr. W ojciech Rogala przedstav-i pracę 
własną p'.. „Now a fauna łupków mcnili 
towycb". 3) Prof. dr Jan Htrschler przed 
stawi pracę wykonaną wspólnie i  p. Lu­
dwikiem Monne‘m pt. „Badania porów­
nawcze nad komórkami witalnie zabar- 
wionerm".

Kółko dramatyczne Ogniska podofice­
rów zaw. załogi Iwowsk. urządza w sali 
wiasnej przy ul. Kurkowej 12. d. 18. bm. 
„W ieczór wokalno-humorystyczny" z na 
der urozmaiconym programem. Po czę­
ści koncertowej W ielka tombola świą­
teczna połączona z zabawą towarzyską. 
Początek o godz. 18-tej. Wstęp dla w o j­
skowych i ich rodzin 50 gr., dla wpro­
wadzonych gości 1 zł.

Staraniem Małopolskiego Tow. wła­
ścicieli realności we Lw ow ie odbędzie się 
18. bm. o 10 przedpol. w sali Instytutu 
techno), (ul. Bourlaida) wiec właścicieli: 
i. Protest przeciw zamierzonemu nad 
miernemu podwyższeniu podatków i in­
nych ciężarów, 2. Sprawa projektu ugo- 
uy z dozorcami domów. 3. Ubtona prze­
ciw grożącemu wywłaszczeniu właści­
cieli realności. 4. Stanowisko właścicieli 
wobec wyborów do Sejmu i Senatu.

W ykłady Uniwersytetu Ludowego we 
Lwowie. Niedziela, 18. bm. godz. 3 popoł. 
Iw . Kolejarzy, Gródecka OU. p. \V. Ser- 
wacka „Bajki i opowiadania dla dzieci",

W m a gronow e
m s «oz 'O Ł

ul Dominikańska 1, 3.

/. przeźroczami. Poniedziałek, 19. bm., 
godz. 7 wiecz. Z w. Kolejarzy, Gródecka 
óJ. p. prof. M. Dziedzicki „Barwy a ś\yia- 

o ’ z pokazami. Poniedziałek, 19. bm. 
o godz. 7 wiecz. „Ognisko" Drukarzy, p 
cu. B. Skaiak „W ie ika  Rewoluc ja Fian- 
uska", z przeźroczami. Wtorek, 20. bm. 

! ;odz. 4 popoł. Z w. Prac. .Gastronomicz 
nych, Rynek 3. 11. p„ p. inż. E. Libański 

ii. n i.■ ,»u >vo I j  w przyrodzie" z prze­
źroczami. Środa, 21. om, gedz. 7 wiecz. 
ów. Metalowców7, Ormiańska Lol. I. p„ 
o. Henryk Cieśla, kustosz M. Muzeum 
Przemysłowego „O  najnowsza h w yro­
bach z m e t a l u z  przeźroczami. Czwar­
tek, 22. bm. godz. 7 wiecz., Z w Rrownr- 
aików Sobieskiego 32., Kurs oamokształ 
cenią. ^

Bal L. O. P. P. Jak się dowiadujemy 
Komitet W oj. LOPP. we Lwow ie rozpo­
czął już prace około organizacji „Balu 
LO PP.", k lóry odbędzie się d. 1. lutego 
1928 r. Zapobiegliwość Komitetu daje rę- 
konrdę, iż i w bieżącym karnawale bal 
ten stanie na wyżynie tradycją już usta­
na-.-, , ba ów LOPP. Prezydjum Fomi 

ti-tu W o j. LO PP. ustaliło listę protekto­
rów i członków komitetu balowego, w 
skład którego wchodzą najwybitniejsze 
osobistości miasta. W  najbliższych 
dniach odbędzie się zebranie I-omitetu 
balowe-o. Wszelkich informacji udziela 
Komitet W oj. LO PP. gmach W ojewódz 
twa I. p.

Założenie Spółdzielni nieszkaoiowej 
dla budowy niewielkich domków miesz­
kalnych jedno i dwurodzinnych zain icjo­
wano we Lwowie. Możliwość rozpoczę­
cia budowy przewidziano na początek 
najbliższego sezonu, obliczając polrzobę 
zebrania 00— 80 udzialoivców. /'obranie 
informacyjne odbędzie się w poniedzia­
łek !9. bm. o godz. 7 mej w ieczór w sali 
Stow. „Ognisko", ul. Piekarska 18. I. p.

(— ) Włamanie strychowa W ilja Glo- 
d-ziiiska, żona majora, zam. na Bajkach 10, 
doniosła wczoraj policji, że ze strychu 
skradziono jej bieli zinę, wartości 500 z l

(—-) Noworodek w śmietnika. Michał 
Ezajgiec zawiadomił po-licję, że w czasie 
wybierania śnUe-caa ze śmietnika u w y­
lotu ul. Podwale znalazł pled płci męskibjj.

Wedle orzeczenia lekarza dzie ku foczego, 
noworodeik len liczy 3— 4 rr.ies.

(— ) Podrzutek w Dramie- W  realności
przy ul. Ormiańskiej 25, znaleziono w sie 
niaon porzucone dziecko pici męskiej, li­
czące około 6 dni. Noworodkiem tym za­
jął się kamisarjat miejski dzielnicy V.

J e d i ś D i e
w wielkim wyborze poleca firma

M\a\:i s
l w ó w  —  H y n e k  3 2 .

SU L F ilT T » ® r
wypróbowany śiodek w  chorobach drćg 
Oudechowycli (k a s z e l,  ch i-yp lia  i t. d.> 

Do nabycia w aptekach.
Cena llaszki syropu zŁ 2’40.

 o - -

Cykor ja BoLma od l i i  lat jest nie- 
przescigniona.

PRSEDŚWIĄTECiSNA SPPZE3AŻJ
Frzrd zaknpncm obuwia prosimy ogtądrąć 
wystawę firmy J. SFHEIT, Lwów, Ul. Ja­

giellońska 1- 12. 10434

G w i e z d k ę
wy,sprzeda je sweterki dziecinne, 
pończochy, rękawiczki, 
reformy wełniane 
,po cenach konkurencyjnych.

Piepes, Lwówr, Boimów 7.

Fcdartmek najpiękniejs ty i  najprakty­
czniejszy Ma!a maszynka dc pijania w  
ładnym kufnroczku (Portaolo) pcloca 
Emil Urich, Lwów, ul. 3-go Maja 7 Tel. 
505. 10534

Dno nęazy. Naprawdę złotemu i nigdy 
nierawodzącemu sercu Czytelników na­
szych polecamy wdowę po poważnym 
rzemieślniku lwowskim, matkę legjonisty 
i obrońcy Lwowa, który zmarł z odniesio­
nych ran —  znajdującą się obecnie w  obli 
czu śmierci głodowej- Nieszczęśliwa sta­
ruszka jast nadto ciężką kaleką, tak, że

W  n a  g r o n o w e
RS. S  K O Z I E Ł

l t  Dominikańska 1. 3.

zupełnie najdrobniejszej na-wet kwoty nie 
jest w możności zapracować. Datki przyj­
muje Administracja dla „Matki obrońcy 
Lwowa".

— i—o—  —
Uboga staruszka, 65 łat licząca- kał aa,

ma amputowaną nogę i uszkodzoną rękę. 
irskulek czego jest zupełnie niezdolną do 
pracy, prosi o łaskawą pomoc. Datni skie­
rować należy do Admin: stracji, dla staru­
szki kaleki.

C^g^ni z?aia*ftiwali 
posterunkowego.

Lwów, 18. grudnia.
(—•) Z pow. krośnieńskiego donie­

siono wczoraj o zuchwałym napadzie 
cyganów na posterunkowego w służ­
bie. Mianowicie około godz. 4 popot na 
drodze w gmuiie Zboiska pow Krosno 
Lilkn cyganów napadło na przecho­
dzą cegc post Józefa Uzara, którego po 
bili tak, że musiano go odwieźć do 
szpitala. Przeprowadzone dochodzenia 
doprowadziły do ujęcia sprawców, któ 
rych przytrzymano i odstawiono do 
sodu.

S k ł a d k i .
D.a matki Obrońcy Lwrwa

D. II. Lwów zl- 5. Giabowski Lwów 
zl, 10.

Dla staruszki kaleki.
D H- Lwów zl. 5.
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NIEMIŁA PRZYC-ODA IR O T Y J Z N A  —  O N A  UCIEKa CENEM, A ON W Z fW A  POLICJĘ. —  O CZEST OBECNIE 
MÓWIĄ W  PARYŻU. —  OŚMIESZYŁ SIĘ, ALL PCSTaWIŁ NA SWOJEM.

fDo ryciny na stronie 1-szeiJ.
którym

kwdir.iikow ie p rzebyw a li.
N a  razse nikt m e od p ow ed z ia l.

Po ch w ili jednak d rzw i się o tw o rzy ły  
i z ja w ił 9ię w  nich

Paryż, w  grudniu.
(H\ Ptewye-n komisarz palilcpny*. 

w Tuluzie przeżył niedawno niezwy­
kłą przygodę ero,ty«mą. Zapewne z 
niezbyt przyjemnem ucizmaiem będlzńe 
wspomraat tę przygodę, choć tłem jej 
była czarująca, mała w i l la  podmiej­
ska, a dama, o ‘którą chodziło, również 
miała być

harazo urocza.
Piękna, mąćra i subtelnie wyrafino­
wana Trudnu chyiba wymagać więcej.

Niestety, maisz kom-sarz spóźni! 
się nieco. Piękna pani, wiodąca przy 
boku znacznie od niej starszego męża. 
ruczbyt powabuv żywot, obdarzyła 
swoimi wzg.ęd&.mi młodeco i  przy­
stojnego sekretarza męża. Doiwiedziial 
się o tern komiisoirz i w  duiszy jego 
zaczął się szerzyć gwałtownie zabój­
czy trąd

Straszliwej zazdrości.
Siedząc kochanków, stiwlerdził, bż 

obcje za plecyma łatwowiernego mę­
ża Widują się hairdzo często w  jedtnyrn 
z apartamentów cwoj willi.

Pewno; nocy komisarzy 'którego 
wszęMtie wysiłki, zmierzające- do po­
zyskania wzajemności spełzły na ni- 
cz?m, poslaiiowtił nagle udać się d.o 
o*wt-j wilk, alby przynajmniej prze­
szkodzić swsma rywalowi.

Wytrychem dostał się do wnętrza 
willi i  zapukał do drzwi pdkoju, w

Sekretarz.
KomlsaTz w ra z  z  n im  w szed ł ido po- 
k.OjU, a ie n.ęknej pani już w  nim  me 
było. K orz > stając z  partei ow ego poło­
żen ia  pokoju, opuściła go oknc-m.

0
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Między r.bu rywalami wywiąizała się 
gwałtowno, scena.

W jej toku zażądał sekretarz, aby nće- 
proszonv gość su* -cłumast optfSnó?

wllę. Kozdrażni-any komisarz roz- 
uiatil się „y  go dnie w iotelu i oświad­
czył, żc ani myśli ruszyć się c miejsca.

Wówczas sekretarz udał się do 
swego szi-.la, zbu' E:-ł go i uwóadonr.ł 
o najściu jakiegoś

niepoczytalnego osobnika. 
U-wiiadonuono natychntóaigi policję, 
która też niebaiwom b'ę zjaw- ła. Mo­
żna sobie wyobra.zić-'lionsteriWicię po­
licjantów, gdy d-oi.ir.emamy rzezkme- 
sz-ck okazał się ich

przełożonym...
Sprawa elała się głośna, a bmdny 

komisarz siał się przedmiotem ogól­
nego pośmiewiska. Postawił jednask na 
awojein. Oszukwany mą,ż dowiedział 
się o wszyslkmm i p-rzooęd-ził naczlte- 
ry wiatry sbyt goił wego setretarza. 
a przeciwko małżonce wirożył kroki 
ruzwoduwe...

7Jazd lekarzy przeeiw 
kmm cior/ch.

(Telefonem  od naszego korespondenta.)

Warszawa, 16. grudnia, (ps) 18. bni. 
odbędzie się w Krakowie zjazd Związku 
lekarzy Państwa polskiego. Zjazd ma się 
zająć zagadnieniami Kas Chorych. Świat 
lekarski występuje przeciwko tym Ka­
som z powodu zbyt kosztownej admini­
stracji. górowania względów partyjno-po 
litycznych w kierownictwie Kas, n ie­
obecności lekarzy w kierownictwie insty­
tucji i matego ich wplvw-t na sprawy 
lecznictwa, oraz ignorowania wo-ne^o 
wyboru lekarzy. Zgłoszone obecnie pro­
jekty rządowe nowelizacji ustawy o Ka­
sach Chorych jeszcze bardziej pogarsza­
ją stan obecny, bowiem usuwają kon­
trolę wydziału zdrowia nim spraw 
wewn., jakoteż przekreślają ustawowe 
prawa do wolnego wyboru lekarza.

aaffa-iteaiMM
7£  z y c  a  p r o  M i n c n .

ZAPYTUJEMY O- U. Z. CZY JEST BOPO EZCZALNE, ABY 7,Z  SZKÓDą POLNI- 
KĆ'.Y PARCELACJĘ MAJĄTKU PRZEPRO W AD ZAŁ PO CENACH LICH W IAR­

SKICH CŹUOWIBK, NtESIAJĄCY Z ECLNiGTWEM NIC WSPÓLNEGO? 
tOd naszego korespondenta.)

dcilazćw za mórg, żąda obecnie pc 300 da-Skalal w grudr.iu.
(.) W  powiodę nas/.yro rozgrywa sj*. 

.-)t3i.'.va, mająca tak j»w ażn e  zmaozenie 
■połecz-nej żc liyloby wsktlzane, aby zuję- 
v -się nią. czyniriki -powołane.

Sprav a dotyczy sprzedaży i pa "cela 
:ji d/br skałaek'cb, obejmujących baedzo 
.-.naesny ko-Rapieks gruntćoy.

Pierwotny .>:!i wiaścictel dr, Alcknan 
Itr RnzsłąoSi który już przed niejf-k-irn 
czasem oddal jeden sc swyc-li ińajątkćw 
» inne ręcs. obecnie byt zmuszony do 

• \  sju'z;(?daży -pozostałej mu ziemi, a miano­
wicie Nowosiółki efcr.łeckiej, liczącej .1500 
nn. lasu i 3Ż0 m. or.i.ej zismi wrap z fol­
warkiem- Hailinir.k. Dobra te snrzedal p. 
R-crzsto-cki aptekarzowi łwowskiomu p. 
-rarzrckowi.

To oddanie Eitmi w rece czJ^iriika 
liefachowejo, nie mającego z .ohuctyzcm 
u'c wzpćłnego, wywołało wr-ikie rozgu- 
ryciEnie w sterach rolnicsyeh naszego 
pov.'i<atu. 0'-gr-nizacje rolniczo, pragna.c 
luzyi-injmr.ie-j uratować od żagla w  jedyny 
las w powiecie, zdoiaty skłonić sąsiadu 
jącogo z tym rnajątkioni oiiy.yątfelp. ■-ż1em- 
skitręo p. Esawcrogo JaruzelBifegc t-u na­
bycia 12SC n lasu.

Sam lolwcrfe ‘Ć!>5:n,ak i 396 mn-r.r-w 
łasa ps?,csl;-ło jednak w rękach p Łnrz- 
teka, lcićry noląsz/*';-/-,- rię ' .v«iw kim 
oddziałem \Y?i*S«aivskfcęo Banku Ziem- 
s'-i> to za poradą, dra Keimolina uzy­
ska! na swoje imię od O. u. - pozwo­
lenie na jaarcelaeję.

Do'ąd zdaw-p4óbv się, że rrecz jê t, zn 
polnie J f f  porsądku. Jednak iiiosćh 
v? jaki p. Kurzrok zamierza tę parcola- 
c'ę pj-, a””pwadzii, aasłaga-■* na mpięl- 
nowraa. Je-,t fo "onrostu piłek ziemią w

P. Rurzrok bowiem, który nabył tę 
ziemię od dra; RąeitMfklagą pv  ceń-ie 79

mrów za mórg.
Już sama ta cytra ma dość wyraźną 

i>yrno-wQ. Postępowanie p. Kurzroka wy- 
stajpi w tum jaskra wszom świetle, jeśli 
dodamy, że na dobrach tych ciążą jesacze 
przt-dwcjsuiie diayi ausiro-węy ciskiogo 
Banku, a nadto suma karna na izeoz 
£kaiLu państwa w kwceie 500.000 zł. z 
powodu niezapłacenia taiksy przenośnej, 
o których to obciążeniach parcelanci zu­
pełnie przemilczają.

^odlo dodać trzeba, że p. Kurzrbk 
naibyl to uobra za pieniądze nie swoje, 
lecz pp. Tennenbauma I Schera ze Ska- 
latu, którzy obecnie swych pretansyj na 
mrjstku poszukują w drodze prawnej.

Fonieiraii te wszystkie obciążenia 
uraz z 1’chwiazską cena kupna spoiłyby 
aa małcroljsych nabywców paruel, radzi­
my, io byleby wskazane, aby O- (J Z. 
zajął się epecjalnie rozpatrzeniem tej 
purewy. Na tern miejscu bowiem naldzy 
zaiste wyrazić ćdtiwienie, źa O. U 2. 
wydał p. Kursrokowi, jako człowiekowi 
supełnia nieiachowcsnn pozwoleaie na par 
celację i trzeba chyba pi-zyDuszczai-, te 
stało się to Drzćz przeoczenie.

Wobec sposobu jodnaik, w  jaki p. K. 
raniicrza to pozwolenie wykorzystać,, by- 
loby '.c wszechm-i.ar wskaizcne. kadź to 
lejo cofniecie, bądź zażądanie lego mająt­
ku na cele koeiasacyjnc dla uregulowania 
gruntów włościańskich w naszym po- 
wi, cio

Wobec popama, jakiego dozna! dla 
sw.woh celów p. Kurzro-k w oddzielę 
Iwowakim Warszawskiego Banku ziem­
skiego, liyloby - także, jak sądzimy, wska­
zane, aby G ntrnla warszawska te: ins‘ y- 
tncji wa,ędn''ia hlitai w działalność swe. 
go lwowskiego odmiata.
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0 czem powinni wiedzieć płatnicy.
Lwów, 18. grudnia.

(.) Z dniem 2. listopada br. rozpoczął 
się ustawowy obowiązek nabywania świa 
dectw przemysłowych, który kończy się z 
dniem 31. jrcdnia br., o ile termin ten 
nie zostaiue przesunięty.

Ministerstwo Skarbu wydaio na rok 
1927 szereg rozporządzeń, dotyczących 
ulg przy naib rwaniu świadectw przemy­
słowych, których ważność', niewątpliwie 
ba rok 1928 przedłużona zostanie.

Izba rzemieślnicza przypomina przeto 
ogólnie, że Ministerstwo 'Skarbu zezwoli­
ło pod pewnemi 'warunkami na wyknpao 
niższej kategorii świadectw —  aniżeli 
przewiduje mlawa o podatku przem. na­
stępującym gałęziom handlu, wzgl. prze­
mysłu; przedsiębiorstwom gospodnio szyn 
karskim, przcdsiębwwjwom prowadzą­
cym drobną spiiz-edaz towarów', posiadają­
cych cechy produkcji wytworniejszej, lisię 
garruotn, wiaścicielo-m składów aptecz­
nych, agenturom bankowym, właścicie­
lom doro-żek samochodowych do IV". kat. 
ha-ndl- włącznie pod pewnymi warunkami.

Oprócz powyższych mogą również 
wszyscy inni płatnicy wnieść prośbę o 
zniesienie przypadającej hategorji świa­
dectwa przemysłowego, o ile zachodzą
wyjątkowo, zasługująca na szczególne u- 
względnienio wypadki, w szczególności
zagrożenie egzystencji lub siły płatn’czej 
przedsiębiorstwa.

Powyższe ulg’ mogą być -przyznane je­
dynie aa podstawie indywidualnej proś­
by, wniesionej do Iżby Skarbowej za
-pośrednictwem Urzędu Skar-bowiego podat­
ków i opłat —  należycie umotywowanej 
i zaopatrzonej znaczkiem stemplowym za
3 zl.

Należy jednak zwrócić uwagę rntere- 
so\-,~anych, [ze prośby te naibży wnieść jeż 
obecnie, a w każdym razie przed uply- 
w r  fi'tm?nn do wykona świadectw prze-

myślowych, gdyż prośby o utg-i, wniesio­
ne p j dniu 31. grudnia, r.ie będą rozpa­
trywane.

Odbiór audycji przy i33tj&«wan;u Ssrriuy gł J>nifeowej

„TELEFDRBEr
stanowi prawd iŵ  pnyjemnośó

W y r ó b  T » w a

K k  r c a ,  o n r

t uosiitA .u A u ł A G J i RAD IO W YCH .
Niedziela, 18. grudnia 1927.

W arszawa ( l i t  U 12.10 Koncert z V ii- 
harmonji Warsz. (Ork. symf. z udziałem 
A. Szatrańskiej (śpiewr) i W . Wochniaka 
(skrzypce). 15.15 Koncert symfoniczny. 
(Orkiestra, M. Polińska-Lewieka —  *piew, 
L. Dworakowski —  skrzypce). 17. tO Au­
dycja literacka. 20.30 Koncert wspólny 
2-ch stacji nadawczych: W arszawy i Ka­
towic. (Orkiestra, M. Bielecka - śpiew, 
K. Blaschk- —  czelo). 22.00 Sygnał cza­
su, komunikaty. 22.30 Muzyka taneczna.

Katowice (422) 20.30 koncert wspólny 
z Warszawą. 22.30 Dancing.

Kraków (545) 20.30 „Jaś i Małgosia , 
onera Humperdincka. 22.30 Dancing.

W ilno (435) 0.5 KW . 20.35 Recilal fo r­
tepianowy prof. j .  Turczyaskiego.

Poznań (344) 20.30 „W ieczór życzeń" 
19.30 Muzyka taneczna.
Wrocław (322) 20.15 Oratorjum Bacha 
na chór, solistów, orkiestrę.

Praga (3491 19.20 .P łaszcz" opeia
Pucciniego. (Transm. z Bratysławy).

L iosk. (0(50) 20.15 „GospoJjm i", korne- 
dja Goldiniego. 22.30 Dancing.

Hamburg (394) 20.00 „N ietoperz", o- 
peretka J. Straussa.

Frunkfuri (-128) 20.30 W ieczór roz­
maitości (orkiestra). 22.30 Dancing.

Langenberg (468) 20 '5  Koncert sym- 
fon. (Bach, Haydn, Mozartl. 22.30 Dan­
cing.

Berlin (484) 20.00 Muzyka chińska i

japońska. 21.00 „Narodzenie Ghiyitusa', 
oratorjum Fr. Spitty. 22.30 Muzyka ta­
neczna.

Wiedeń (5171 19.00 Pieśni Brałunra. 
20.00 ,Hans Huckebeina", farsa G. hadel- 
hurga.

Kowno (20.00) 10.50 „Żydów ka ' ope­
ra Halevyego.

Jack Londonowi. 21.15 Koncert kameral­
ni' (chór, solis-tika, orkie-rtraj. ■ ‘

La»gedberg (463) 19.30 „Potęga prze­
znaczenia" opera Ferdiogo.

Betlin (484) ljł.30 „P-icałunek" opwa 
w 2 aktach Smetany. 22.30 Dancżg.

W ie leń  (517) 19.30 „Cyganeria opera 
Pucciniego (Traai-sm. z opery,

Mon ach jem (53SJ, 20.00 Koncert orkie­
stra In v.

riadnia 1937.
17.45 Pr-ogram dla 

Transmisja muzyk i 
„Gastronomia. 19.35 
20.30 Koncert. W y- 
(skrzyp.), II. Zboińa

Poniedziałek, 13- 
Warsnawa (1111) 

najmlodszvch- 18.15 
tanieczndj z kawiarni 
Lekcja języka . fran-c. 
kona-wrcYl I. Dubiska 
oka (śpiew), prof. Urs4ein (ako-mp.). 22.00 
Bygna-ł czasu, komunikaty.

Kraków (545) WP.no (435) Lasowice 
i'42S.) 20'.30 Tramsmisja z Warszawy.

Poznań (34-4) 20.20 74eci-tal organowy 
l>ro-f. Nowowiejskiego z udziałem solistek 
wokainyeh- 22-30 ?viuzyka taneczna

Wrocław (322)219.30 Tiansmisja z Ber 
lina.

Królewiec (329) 20.05 Retylacje (Fer- 
d\-nana Gregori)-1 21.15 Koncert-

Lipsk (366) 20.15 Inscenizacja sztuki 
ludowe-j. 22-00 Dancing

Stuttgart
(śpiew, ork. 
chóralny.

Hamburg 
certu pośw.

(380) 20.00 Muzyka włoska, 
mandolinowa). 21.15 konceri

(394) 20.00 Transmisja kon- 
mu-ayce kościelnej (sopran, 

orkiestra, organy). 21.20 Humor epoki re­
nesansowej.

Frankfurt St43B) 20.15 Wieczór pośw.

GIEŁDY.
" warszawska.

\\Tarszawt, 17. grudnia. ;TeI. G P.) 
Bank Dyskontowy 123, Bank Polski 
153.50, Bank Przem ysłowy !0t> Warcz, 
cukier 78, F irle j 53 W ęgieł i07.50. No­
bel 41.50, Lilpop Bau 39, Modrzejów 8.90 
Ostrowice 86.50, Starachowice 6. .50, Lr- 
sus 12, Zawiercie 33.50, Hnberbusc.h i :ĄK

5Yarszawa, 17. grudnia. (Tcl G. P.) 
Dolary St. Zj. 8.86, Belgja 124.11, Hotan- 
dja 359.60, Londyn 43.41, N. J-uk 8.-SS. 
Paryż 35.88, Praga 26.01. Szwajcarja 
171.71, W iedeń 125.54, W-łochy 48.2... :lf) 
proc. pożyczka konwers. 66 i ćwierć, 
poż. kolej, konwers. 62, pożyczka kolej. 
103.25, pożyczka dolarowa fdi.50, doi:, 
rówka 64.-50, 8 proc. listy zast. Danku
Gosp. Kraj. 93, 8 proc. listy zaM. Danku 
Rolnego 93, 8 proc. oblig. komun. Banku 
Gosp. Kraj. 93.

GIŁ.ŁDA ZURYCHSKA.
Zurych 17. grudnia. (Tcl. G. P.) Pa­

ryż 20.39 Londyn 25.28 1/8, N. Jork 
5.17.82 i pól, Belgja 72.45 \Vłochv L-s.lO 
i pół, Hiszpanja 86.10, Holandja 209.40, 
Berlin 123.72 i pół, W iedeń 123.05. Sztok 
holm 139.85, Oslo 137.80, Kopcrliaga 
138.95, Sofja 3.73 i pół, Praga 15.34, W ar 
szawa 58.10, Budapeszt 90.30 liiałogrćd 
9.12 i ćwierć, Meny 6.90. Konslantjino- 
pol 2.69, Bukareszt 3.2A,' IlelsiuglDrs 
13.05, Buenos Aires 221 i pół.

GIEŁDA W IEDEŃSKA.
Wiedeń, 17. grudnia. (Teł. G. 1’ .) Am­

sterdam 2S5.62. Belgrad 12.45. Berlin 
168.89, Bruksala 98.85, Budapeszt 123.7t 
i trzy czwarte, Bukaieszl 4.35.6, Kopen-
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haga 189.50, Londyn 34.50, Madryt 
11'/.90, Medjolan 38.33, N. Jork 700.65, 
Uslo 188.15, Paryż 27.81, Praga 20.93.5, 
Sofja 5.09, Sztokholm 190.80, Warszawa 
79.51, Zurych 136.43, amerykańskie 
70a .80, Niemieckie 168.65, Jugosłowiań­
skie 12.35, Czeskie 20.89.5, Węgierskie 
123.83, Szwajcarskie 136.10, Renta m ajo­
wa 0.72, Renta lutowa 0.651, Renta ko 
ronowa 0.525, Dunaj S. Adria 83, Ture­
ckie 45.65, Bankverein 30.15, Bodenkre 
dit 125.80, Kreditanstalt 67.75, Anglo- 
bank 5.60, H ipoteczny 1.05, Kompas 1.00, 
Landerbank 20.60, Merkury 27.85, Kclej 
północna 1110, Czerniowce 53, Austr. kol. 
państw. 28.86, Kolej południowa 12.10, 
Goleszów 103, B row aiy  120, Aipiny 42.45 
Berg u. Hutten 740, Krupp 17.07, Poldi 
Hutle 138.50, R :ma 143.10, Skoda 243.75, 
Siersza 1060, Silesia 0.22, Fanto 7.70, Kar 
paty 29 05, Nafta 39.50, Schodnica 10.60.

GIEŁDA PARYSKA.
Paryż, 17. grudnia. (Teł. G. P.) Lon 

dyn 124.02, N Jork 25.41, Bclgja 355.25, 
Hiszpanja 423.50, W łochy 135.75, azwaj- 
carja 490.50, Danja 681 25, Holaudja 
1027.25, Norwegja 675, Szwecja 685.75, 
Praga 75.40, Rumunja 15.75, Niemcy 607 
Wiedeń 358.

GIEŁDA LONDYŃSKA.
Londyn, 17. grudnia. (Tel. G. P.) N. 

Jork 488 5/32, Holandja 12.07 3/16, Frań 
cja 124.02, Belgja 34.89 i trzy czwarte, 
W łochy 89.98, Niemcy 20.43 i ćwierć, 
Szwajcarja 25.27 7/8, Szwecja 18.08 i 
ćwierć, Norwegja 18.33 i pół, Helsingfors 
193.90, Praga 164.65, W iedeń 3L59, W ar­
szawa 43 50.

OBROTY PR Y W A T N E .
Lwów, 18. grudnia.

Tendencja chwiejna, lekko zniżkowa- 
Obrót tylko w dolarach.

Doi aimer 8.87 i  pól do 8-87 3/4. Doi. 
kanad. 8.83 d-o 8-84

O G Ł O Ś  Z E U SA .

W O LN E  POSADY. |
10 oioszy za wyraz.

AKWIZYTORA ogłoszeniowego na. Lwów, 
debrze wprowadzonego w  branży samr- 
ch-odowej, poszukuje administracja po­
ważnego mresięcznifcu Wyczerpujące 
oferty Warszawa, Kachel, Hoża 37 
m. 27. 1052S-2

W ŁAŚCICIEL dóbr, niewidomy poszu­
kuje sekretarkę na stały pobyt na wsi. 
Praktyka biurowa i umiejelnońć pro­
wadzenia samodzielnie koresponden­
c ji bezwzględnie wymagana. Zgłosze­
nia osobiste Sykstuska 54. I. piętro. 
Drzwi na prawo, m iędzy godz. 2 a 4 
popoł. 10562-2

POSZUKUJĘ 'natychmiast rutynowaną, 
en.-spedjenhkg do składu wędlin, K. 
I.inttner, Rynek 9. 10515-2

M IESZKANIA, SKLEPY. 
10 prószy za wyraz.

DW A POKOJE z urządzeniem, telefonem 
i oentralnem ogrzewaniem przy ulicy 
1 nzeciego Maja na biuro lub dla d-abrze 
sytuowanego kawalera natychmiast do 
wynajęcia. Zgłoszenia do Administracji 
pod „Telefon '1. 10-472

W YNAJMĘ dwa pokoje na biuro. Zgło­
szenia pod „Śródm ieście" Biuro Bru- 
cka, Kościuszki 2. ! 056.3

ZA FOK0J z kuchnią, lub jeden duży po­
kój, uaządzę świallo elektryczne i wo­
dociągi. Zgłoszenia do ..Porannej" pod

101537„Firma".

POSADY PO SZU K IW AN E  
3 grosza za wyraz- i

OSOBA INTELIGENTNA, energiczna, po­
siadająca języki polski, niemie-riki i wę­
gierski, podejmie się prowadzania pen­
sjonatu, gospodarstwa wiejskiego, książ- 
kowośoi i korespondencji niemieckiej i 
węgierskiej. Zgłoszenia „Energiczna 1 
do rtdministracji. 10450-3

KUCHARKA 'starsza, zna ba-azo dobrą 
kuchnię, szuka zajęcia. Cieplikowa, 
Drohobvcz, ul. Niżna Kolejowa 22.

H>4f-7 6

Mu wimmi '!i r i a saiujs ihtmy jns!0»y,
sailon empire mahoniowy, sypialnia wiedeńska jasna, garnitur klubowy safian, 
sekretarzyki orzechowe i mahoniowe, świeczniki żydowskie, 2 łóżka mahoniowe

i .rozmaite menie sprzeaa: 104b2-2
HALA AUKCYJNA, AJtademicka 3. Telef. 30-54.

JADALNIĘ orzechową sprzedam Kocha­
nowskiego 8 nu 8 godz 10— 11.

- 10505-2s KUPNO I SPRZED a  2. 
12 groszy za wyraz- I

ŚLICZNE MŁODE SZPICE jakc podarek 
■na Gwiazdkę. Do sprzedania Naoie-laka 
47 r. p. 10531

SPRZEDAM oficerskie buty, nowe, nr- 
39— 40, Cena 35 et. Kiosk, Kopernika, 
róg Wronowskich. 10551

FO RTE PIAN  krótki w dobrym stanie do 
nauki za zł. 8u0 sprzeaam: Hanakp
Piłsudskmgo 21., I. p 10428-3

YALE zatrzaski do drzwi, k..=etki wert- 
heimowskie, kłódki amerykańskie pole­
ca Rer*?chnei, Legionów 37. 1024S P '

NAKRYCiE alpakowe Be ndorfa oraz Fra- 
gela, noże bnletowe do szynek poleca 
Rentschner, Legjonów 37 10247-10

RZEŻNICY! Młynki do mięsa Alsirander- 
werk, stalhi Dicka, noże Fenkelsa pole­
ca Ren.tochji.er, Legionów 37. 1024$-10

Portjery, Chodniki, 
Garnitury, Dywany, 

Łóżeczka poleca

K?Z, SUliSli KORNIKA 4.
tylko naprzeciw Szkowrona.

B
 N A U K A  I  W X C H O Y t4 *n p  

1C gro.ry za wyraz.

UMIECIE tańczyć?! Wyuczam przez mo­
ją melode w kilku lekcjach. Zgłoszenia 
pod „W iedeńska metoda". 10552

KURS pisania na maszynach, system 
10-palcowy. Wszystkie systemy ma • 
szyn, 6 tygodni, opłata zł. 20- Kursy 
handlowe J. Hirschjprunga, Łyczaków- 
s*ka 34. 10473-2

ZAREJESTROWANE PRZEZ KURATORIUM OKRĘGU SZKOLNEGO KKAKOWSK. 
Rerkryptem L. 3288/27, z d. 6. VIII iy27, zatwierdzonym przez Ministr. W . R. i OP.

kisi sniiaryczro i Diszcwse .jlBzr
Kranów ni. Studencka 14, I. p. 

przyjmują wpisy na drugie półrocze rokn szk* 1927/28.
1. Kurs matnrycznv półroczny, 1-roezny i 2-leto> wszystkich typów gmm.
2. Kurs niższej szkoły w zakresie 4-ch klas.
3. Kurs seminarjam nauczycielskiego-
4 • Kurs szkoły Handlowej -jednoroczna i półroczny.
5. Analcgiczre knrsy nuemn* wszystkich typów zostały na nowo zreorganizowa­

no, a uczestnicy kursów Ęch otrzymują co miesiąc, oprócz calkowilego materja-lu 
naukowego, t,. skryptów, wekuzówek i programów, tematy ' z 5 jfc! głównych 
przedmiotów do apracowa-nia.

Na knrsach „WIF.UZA11 udzielają nauki tylko najwybitniejsze siły fachowe kra­
kowskich zakładów średmch od 5 do 6 godzin dziennie.

Wszelkie potrzebne podręczniki do dyspozycji uczniów (nic). Dla -wojskowych i 
urzędników nańslw. onu«( .to .YfssJ.lkk-h infonmscyj udziela, oto JofUnlatnie.

P,
BOŁ.NK D O N IE S iE ^ iA  

10 groszy za wyraz. i
ANTYCZNE zegary kurantowe najprecy­

zyjniej naprawia zegarmistrz Śmietana. 
Kopernika 18, naprzeciw pałacu Poto­
ckiego. 9855-10

Maszyny miyńskie,
Walce Kas ery. Kamienie, Jagielniki, 
Tryiery, 1 urbiny, M otory ropne Biesie, 
ga owe, Tranrmisje, Pasy, Gurty;, 
‘ >azę. Siatkę, Pompy, Prasy do da 
c h ó w e O l e j a r ń  9 poleca na spłaty

„P I L O T“
L w ó w ,  u l B a t o r e g o  4 .

Telefon f. 79.

NAJMILSZYM pod arkiem gwiazdkowym 
jest himalaja, czapka z szalikiem na 
ślizgawkę jwdeca pierwszorzędnie tanio 
Główny- skład pończo-ch „Lichta", IJut- 
mrr.ńska '3'?. [ 10476

„ZACHĘTA", ul. Legionów ?. W YSTAWA
GWiAZDKOWA, Obrazy Augustynowi­
cza, Ćwiklińskiego, Grolta, Kossaków, 
Jana Sly-ki, Sichulskiego, Tetmajera, Fa- 
bijańskiago, tudzież airtysłów lwow­
skich truto i na do-gorln-e spłaty. 10530

NULHIiYI Kreislierg r. Gunsberg unieważ­
nia zgubioną książeczkę wojskową 
PKU- Stryj. ' 10529

NAPRAWIA, czyści, strzyże dywany per­
skie, smyrna, kilim y i fabryczne pręd­
ko, solidnie, tanio. BorkowsKa, ber­
nardyński 12. naprzeciw Hot ilu Kra­
kowskiego. ' 0 .’> (i N

PRZENICOWANIE płaszczów. rag-lanów, 
podra-biauJe pończoch, wykonuię • plaśz- 
cz-o ..sklepowe, iokarokie, bieli-znęhafty. 
Mikołaja 17, parłer lewy. 10550

CEYTAJCIE „Gazetę Spoieozną", organ 
obrończy poszkodowanych wojną i \va- 
lorvzacją. (Ochronek 1). 10549

PIANINO lub fortepian wypożyczę 
kubessa, Rynek 0 10374 4

EWMtfY GRAFOLOG rabin Rosembhim, 
udzi-e-ia rad -w najbardziej skompli-ko- 
wanych spr-awach, na ws-zelkie pytSnia 
znajduje trafne odpowiedzi. Lwów, Ka­
zimierzowska 20-22. 10540

TACKI I KORONKI pod tort po cenach 
fabrycznych jooleca znany z taniości 
Magazyn naipieru i przybo-rów piśmien 
nycii O-kin, Lwów, Skarbkowska rw  
(naprzeciw kima „Lew "). Rok zalożen'a 
.1.009 10S58

TAPETY, m-et.r 20 groszy poieca Okin, 
Lwów, Skarbkow-ska 6. 1055S

KALENDARZE na rok 1928 poleica najta­
niej Okin, Skarhkowska 6 10558

MYDEŁKA studenckie, w zackwycają-
'y  cych zapachach po 10 groszy poleca 

Okin, Skarbkowska 6. 10558

NA GWIAZDKĘ'! Gairconid, LumLerjacki, 
Pultorery —  wielki wybór „W ytw ór­
nia", Femień-sha lla .  10480-2

MEBLE wszelkiego rodzaju solidne pole­
ca Miejska Wystawa Lwów plac Hali­
cki 10 w podwórzu. 10469-10

WYTWÓRNIA i klinika kap, firanek na 
sposób wiedeński. Przepiękne modele 
na składzie- Bajecznie tanin. Freilich
Lwów, Syks.uska 21. Fil je. Wiedeń, 
Szwajcaria. 10265-4

PRZEPISYWANIE na maszynie skryptów 
prac naukowych, podań przyjmuje Ro- 

> mańska. Zyblikiewicza 5. 10157-14

RYDZE KISZONE beczuika około 4 kg. 
12 zl., marynowane 15 zl., Grzyby po 
20 7.1 • 1 kg. Powidła śliwkowe w  be­
czułkach 5 kg, za 12 zł. wysyła za pobra­
niem poczto-wem. P- Slununer, Kossów 
kolo Kolormji. 9772-!2

CHOROBY WENERYCZNE i zastarzałe 
skórne, nenraritiiję seksualną eczrr spe­
cjalista Dr. Fi»«rh, W rłowa U  9498

GRAMOFONY, palefony nowe modele. —  
W ielki wybór płyt krajowych i zagra­
nicznych. Katalogi wysyłamy darmo po 
nadesłaniu znaczka pocztowego „Polska 
Płyta" Warszawa, Marszałkowska 104.

9180-4

MAYSENHAELTER, Subies-kkigc, 5, poleca, 
kapelusz-e skórkowe, filcowe, aksamit­
ne. Przerabia skórkowe. Ceny umiar­
kowane. 10533

TuRIiBKI damskie skórzane, jedwabne, 
portfele, teczki wykonuje-naprawia 
specjalista Barasch, pi. Bernardyński 
2. 11 -53-3

BUDZIKI-ZEGARKI „Zenith11, „Jaz" i in­
ne ozdobne i zwyczajne najtaniej w 
największym skia-dzie zegarków DĄB­
ROWSKI I ROAWARZEWSKł, Lwów, 
Akademir-ka 2. (Hotel Georgeh) —  Do- 
gocime waninki. —  Wias-ne piacownie-

9984-10

PRZYBORY do ręcznych warsztatów tka­
ckich: Płochy. Nicielnica. Czółenka,
Rolki. Śrubki. Przepustki. Przewleka- 
cz«. Szpulki. Kóika do cewiema- Karty 
żakardowe. Galenmek itp. Igły do mu­
szym pończoszniczych. Szczotki do cze­
sali;, inu i konopi. Wszelkie utensilja 
włókiennicze. M. Bla-szkowski, Łódź, ul. 
Żeromskiego 23. 10090-0

raty OTOMANY gołówRę
Kanapki, fote le  materace, włosiem ie 
i z  t aw y rtio. sklej, łóżka skrzjmkowe, 
polou e i dywanowe różnego systemu, 
oraz (Ł ipm jRY SfiLOftllWf polecj feajtdniej

hyii metiii 
STELL i S k «  —  Lw ów ,
K z lu le r z o w c k -^ a a ,  teł 33 59.

jh>a G w l a - z d k ^
Sygnety i perściciuś

po zniżonych cen c-h poleca

S. A. R Ć P S C H I T Z
S y k s t u s k a  16.

SPÓLNIK
ewpntnalnie ERAWIEU DAMSKI

do pierwszorzędnego magazynu konfekcji 
damskiej we Lwowie poszukiwany. 

Zgłoszenia do biura ogl. Brucka, Lwów 
KoirHiSżki 2- ’ 10561

GINEKOLOG

Dr. JuSius? Schwfeg&r
pe powrucib z klinik zagr. przyjmuje nadal 

3— 5 Lwów, Sobieskiego 9- Tel. 31-90.
10560

DENTYSTYCZ. AM BULATORJUM  
Lekarskie —  Trybunalska 4 

Ulgi w spłatach —  Ceny zniżone
10134

Dr. I. M\m
SpssjaiEsta chorób wenery­

cznych i pkórn,ch
b. sek. szpit. wied. 

i lwowsk.
ordynuje od 8-10, 2 -6, w  niedzielę od 
9-1. Lwów, ASNYKA 1. róg Piłsudskiego 

(Pańskiej) Tel. 48-01

Ir a l i i i l i i i i i i
Lwów, pl. św. Ducha, 

obok Kawiarni Wiedeńskiej i Kościoła 
0. O. Jezuitów

poleca we wielkim wyborze kilimy, dy­
wany strzyżone z jeawannej wełny o wzo 
rach oryginalnych oerskich —  koce mo- 
ho-rowe, Kapy, portjery, chodniki i wełnę 

do robót smymeńskich.
U d z ie la  s ię kredytn na dogodnych  w a ­

runkach . 9607-5-

HURTOW G L  DKT.-GJ<JŻ,MK

b iL O '.  F itlZJKUbAt ULA TAN „A L A  DE 
PARIS11. Wykonuję pierwszorzędne on­
dulacje, czesanie, farbowanie włosów 
Henną-Oryal, strzyżenie włosów art. i ma- 
cikuzc, masaż twarzy parówką i ręcznie, 
oiaz w ykonuję wszelkie robciy pernkar- 
skie. Peruki iedntowe we wszystkich ko­
lorach do wypożyczenia,

Z poważaniem 
Znana specjalistka we Lwowie 

30SIA.
Lwów, Leona Sapiehy 34 

''gmach Grażyny)
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T A K ,  J A K  C H L E B
woda kolońska jest nie zbytkiem, 

lecz przedmiotem codziennej potr-ze- 

b y  i niezbędnym czynnikiem higjeny 

ciała. Stąd konieczność używania 

li tylko produktu pod każdym wzglę - 

dem pierwszorzędnego, jakim /es*

•woda kciońska  

p o c z w ó r n a

J l /n a u n a  '£ & X .\ i

z e  z ł o t ą  

e t y k i e t ą

7  w ielkości flak o n ó w , i gatunek — najlepszy

i% m u
(1/laido'i-y
S k r z y p c e  ze s m y i i ln  l fis!:rafe;a „
G itary  „
G ram ofony  salonowa „
G ram ofony  walklnwe „
G ram ofony  małe „

Główny skład gramofonów i ins'.rum. muz.

 J ‘ j t tK t in t  lei. 053.
Najw iększy wybór płyt. Ni nowsze nagrania

Cenniki na żądane.

o d .  zł. 15 ' 
, 2 0 --
„ 5 3  ™ 
, 1 0 0 * -  

W 7 5 -  
. t o - -

Daje moż.iość spędzeń a każd mu wysotych świąt
zna a firma

„ S Y R Ę N Ą f*  Lwdw, Kaz m erzowska 13.
która p-zedaje 

82 ®  we tul;> we waizkowe kieszon- 
ILlJiBi i . U i i l  kowe i t .n a  najdogo In e!sz>ck wa­

runku h od 5 zł. tygodn owo lub miesię znie.
Płyty Kraj. i zagr. we wielkim wyborze Kolędy I t  p. 
Płyty „Syrena* „Kogu-ik“,vy Kwadr t* „Parlopuon* 

„Odeon*, „Poydor*. „Co umbia i t p.
Od 10 płyt n dogodne spłaty.

F FRViA PŁYT ER JKI FdH3Uł\CH 
S Y R E N A  R  r . K O R C

zawiadamia, że z dniem 6 listopada 
b. r. ustaloną została cena na płyty
, 3etnd|3 Hekorr zł. 3 5o
„Slre i „syrena Grand

RfiCOr- ” i- 400
do nabyć a w  największym składz 9 
gramofonó -» i płyt g ainofonowych 

firmy

,L I R A 1 M l .  3L< n )ie rZ0 W 4 i
teiefon 3507.

B. asyst. klin. skór. wener. 
Dr. FRYDERYK  MAHL  

KORALNICKA 8 od pl. Akademi­
ckiego, godz ord. 8— 9, 1—2, 4— 5.

10158-8

K0NKU ENuYJNA 
S RZEDAŹ GRAMOFONÓW

Najdogodiiie s e w irurtki. Tyg dniowe 
lal) n.iesięczne spł.ityl 

G R A M O F O N Y  walizkowe szafkowe, 
tuoowe sprzedaje tylko firma

L W Ó W  Żó łk iew  ska 5.
Płyty kraj. i zagr. w wielkim wyborze.

Dostylator
pierwszorzędni fachowiec, długoletni 
współpracownik wielkich fabryk likierów, 
obznajamiuiny z fabrykacją oTu, yusiaicLa- 
jący poważne refdiorucje, poszukuje posa 
dy. Reuektuje na diuże przedsiębiorstwo. 
Zgłoszeni*. do Administracji „Gazety Po­
rannej" pod b,Monopol". 10501
— —  — — —

Po cenach hurtownych.

Z  a r 6  w  k  i
,0  om' i „P hl psa*

Bl ierj.ii laiLMie
po e ja  firma

HENHYK 
S 1 N N E N S C H E I N

Lwów, SIE> KiEWiCZA 8
dug Undegj).

fi&R Z8ł 907 -  TElel 49-90

K I L I M Y
W yroby K O S Z  Y K  A R  § K iE

Z A B A W K I
w wielkim wyboize 

L O W IC K IH  kapy na łóżka, stoły ud 
SZTUKA nUDOWA, rK i-u Y  terrako- 

towe poleca najtan ej
KOPERNIKA 11.

tek: 26-09 
Ludwik Hegediiss

OkiOLNY WIEC
v,.szystk'ch właścicieli realności zarówno 
będących członkami Towarzystw jak i nic 
należących do żadnego Towarzystwa, od­
będzie się dnia l a. gru-lnie, tj w ftie- 
izielę o godzinie 10-bej prizedipoł. w sal 

technologicznego przy ul. Bour- 
larda o następującym porządku dizien- 
u yim

1) Protest właścicieli realności przec iw
zamierzonemu nadmiernemu podwyższę1
niiu podakkow -i innych ciężarów, grożą­
cych ruiną własności nieruchomej miej­
skiej. 2) Sprawa projektu ugody z dozor­
cami domów 3) Obrona przeciw grożą­
cemu wywlas tczeniu właścicieli realności.
4) Sta łowisko właścicieli wobec wyborów 
dn łj|’ i Senatu. .

Na wiiec ten zaprasza Towarzystwo 
w i  ,a,„iv.. mascrciai) realności zarówno 
bodących członkami Towe-zys^w, jak też 
i nie należących do ża-dinych TowarzystwT- 
Ludwik Pierzchała Wiktor Korrhi rger 

sekretarz- Przewodniczący

e? r a s ®  ssE R irara  r a m i i  w i a  rai
B  pSBB8B®3SJ''S»«)J«ue».-!
rs
0 L  _ o

. CZCPKI

I J g m ts & l
« ( z & e - d e c k e  

. L e c z n i c z y  ś r o d e k
WYPRÓBOWANY. SPROWADZAJĄCY 

ULGĘ w C IERPIfcN IACH

W Y STRZEG ACSIĘ  p g d n a b i a ń .
[PRAWDZIWY TYLKO W°UOEŁKACHzPL0Mts/ “ 

P R Z E D S T A W IC I E L E
n a  R z e c z p o s p o l i t a  P o l s k a  

. D o m  H a n d l o w y

C D .K O C H  iW .B O R M A N N
W a r s z a w a . ol B o d u e n a N91.

OO PÓŁWIEKU POWSZECHNIE 
ZNANY IZ ŁKJTECZNOŚCI ANETRA

r. g ó r s k ie g oWARSZAWA

i.óVL) v/ale) L> i»l

krem idealnie uae 
likatnia, mataj* 

cerę. — Niezbędny crodek toaletowy 
w każdym drmu. — Konieczny po go-
•eniu. — l.R E M  l a n o l i n o w y

znakomicie udelikatnia ręce. 
Żądać wszędzie.

S T .  G Ó R S K I ,  WARSZAWA.

Choroby wą rob; i Pizemiany materji 
Kam ien ie  żó łc iow e

O  L E eK I  A  Z  Ą
C H„. N I E M C ^ E W S K I ^ G O

W arszaw a , o w y  Śutfiat 3. Teł. 5 0 4 -9 6 .
żądać w aplenack i składach aptecznych.

g r e n i e  fu2 e fn ?
Ż3 n a j psze Fiwo faszkowe, Pcirter kra- 

j wy, piwo na szk anki specjalnej Ma ki 

„Lw w sk te p  Tow. A k \  Browarów" 

dostać można zawsze u

z o f j !  mm C!.£*M*nlClH0.
Lwów

Ma Raty zoka^ i zbliża ęcych się I I - ,  R i i * ! *św;ęt 2o°/0 opustu iid r&eiy
N A GRAhiOFONY TUBOWE SZAFKOWE, W AI/ZKOW E  
OGROMNY WYBÓR PŁYT, nrjnowszych nt-grań i kolend.

SSKURg; B, OSffil. LHIflB. FrESlD 2.
UW AGA: W  niedzielę przedświąteczną otrzyma 

każdy kupujący wartościowy podarunek.

Specjalistka ckorob skaznyck i wenery­
cznych b. sekund. Pańs.w, Szpitala Po­

wszechnego

Dr. ".łiS C rl SAW ICK A
O-dynuje dla kobiet od 2— 5. Wałowa 11.

Gr?m ofory i płyty
w  w ;elkim wyborze 

najkorzystniej nabyć można u firmy

A. Fnedfald
Lwów, łag ellońska 9 telef. 34-55,

Wysyłka na piowincję odw.otaie.

rai epszy prezent na GUnzDKt!
Pantofelki domowe damskie, męsL e? 

dziecinne wszelkiego rodraju
Geny reklamowe poleca firma

„ERIKA“ Hfiii, Ki mshteso i
(naprzeciw kaw. Wiedeńskiej).

i ■ m
w nalurle rszgm orynorze -  noisca naitoilo) 
K r z y w a  2  S. (0B0'! AHadSiUlcHleD 

W ła d y s ła w  B r o m i l s k i

Ż róweszkr choinkowe
na drzewko, cały komplet zł, 15. 
LAMP1 WISZĄCE I FTOJACE 

MATERJAŁY ELEKTRYCZNE 
„ELEKTROAŁfSK"

Li w, ni. SkarbkoTTska 11. 4. Ted. 46 05 
ijasprzeuw u n *  ,Juaw )

D irz o rc y  s ta w o w i
poszukiwani dla stawu w  Gródku 

Jagiellońskim.
Podania do Zarządu uóbr Lwów, 

Mochnackiego T9. 1C554-2

ELIKSIR NA LOKI
i fale „Ideał",. utrwalę ondulację, okręca 
włosy w loka i lale. czyni fryzurę nięfcną 
i -puszystą, rńe niszczy włosów. Cena za 
flakon zł. 7.—  wraz z przesyłką. Zagrani 
c z n n  najnowsze a,pa,ratv ręczno dc sana- 
masażu iwarzy i całego ciała. Żądajcie 
prospektów. Konto w P. K O. Nr. 207-428. 
L/H. LABOE —  bYDGOSZCZ, ul. Gdań­

ska 1. 131. 10471-7
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HE ME
U B R A N IA
R A G L A N Y
P A LT A

OWIJE
PŁASZC ZE

FllT-fl
M IASTOW E

iiO;TSI
SKÓRZANE
LO D E N O W E

mm

JÓZEF
KÓRNER
Lvfi. dni' jt b isnn
ROK Z.iŁOZ 188». TEL. Nr. 32-02.

m
Biuro

a ówień

najlepszy i najoo yw n  ejszy |.OKaiin D L A  Pfc>OvV. 
sporządzony v 6d e naj o wszy h recept zag anicznych J  
z ekstra tu mięsnego uznany przez Łt cję rtośw.ad- 

c.a.nj Ak dumji Rolniczej w Dubldnach.
Po nabyć a w  lepszy h handlach.

D  F E 1 G H  L w ó w ,  K r p i m i l < a  5  Tel. S2U

T r ,  M .  M o n d s c h i J n

O U E £ W A.
N ajs‘arsza, najtańsza i największa firma w  kraju

1II3LF r!69EISTEIl
i n i  W), L l  O lfllU I 37. W  3 S 3 S .
Obniży a z puwodu zbliżćlę ysh się sw i \  

«e wszelkich iinstriman ów ~ iry 'ż n y c h f 

a to: D.skonaid sk zyp £ n  smyk em i fuLeiałen. od ŁL .3*50 

M, ndaSsny . . .  .  „  .  .  .  „  1 8 —

Gitary . . . . . . . .  „ 3 ’ *

G ra m c łc n y  t y l k o .............................. , 6 > -
O M  r t t l f t  nB jnow ssych  sz-Ssg 0 ów  

P * J *  i kole i.J ho w ybory

30 tat is hjj ęcy febryczny skład & u k n a  i to»arow wolna^ych
poa firmą

JAN WALLAGH i SYI
L w ó r ,  Ełynek 33.

T lefon 47-16.

po'ecą on Oieżąey sbzon olbrzymi wybór 
n o w o ś c i  kra.L.wych I o y g i n a l  
n y c t  angielskich na ubranie męskie 
i kost.umy, oraz pusze na płaszcze 

dam Sn e 
KOCE na RuNIE i ŁÓŻKA  

Towar doboro yf ceny n‘8k e (

Urząd m i e j s k i  w  B u d n i n o w l e  o g.e sza

K O N K U R S
na po jadę sekretarza miejskiego. Ret‘lektu:ąey na nowyższe stano­
wisko winni prz dłoż-ć świad ctwa złożonego egzaminu kw  difika- 
c jne o uh sekretarzy miast d >wód odbyte? 3-Ietniej prak yki s a ro -  
rządowej, świad ctwo przynależnośi i, m* trvkę ero zen a, świadectwo 
szkolne, wsadectwo moralności i własnoręcznie napisany życ orys.

Termiu zgłoszenia upływa z dniem 15. stycznia 1928 do Urzędu 
miejskiego w Rudzanowie pow at Trembowla.

Warunki uposażen a za eżą od umowy. —  Nieuwzględnione 
podania, zostaną bez odpowiedzi.

m
Biuro 

a ów ień

najlepszy i najoo yw n  ejszy |.ozaim D L A  PtcOvV. 
sporządzony v ed e naj owszy h recept zag anicznych J  
z ekstra tu mięsnego uznany przez Łf cję rtośw.ad- 

c.a.nj Ak demji Rolniczej w Dubldnach.
Po nabyć a w lepszy h handlach.

D  F E 1 G H  L w g w , K r p i m i l < a  5  Tel. S2H

J E i E Ż W L
N ajs‘arsza, najtańsza i największa firma w  kraju

1II3LF rl69EISTEIl
L U - ' * ,  I  B  OI U l# 37. 101 3 S 3 S .
Obniży a z puwodu zbliżajęcy^h się ów i \  

«e wszelkich iinstriman ów ~ iry 'ż n y c h f 

a to: D.skonaJd sk zyp £ n  smyk em i luteiałen. od ŁL .3*50 

ndaSsny . . . . „ . . . „ i 8 —

Gitary . . . . . . . .  „ 3 ’ *

G re m rfc n y  t y l k o ....................................... , 6  >  -

O M  r t t l f t  najnow ^sych sz-Ssg © 6w  
P * J *  i koferid ho w yboru

T na sonfj
F OSMi

i W KŁ DKI 
tychże pole- 

a na t niej
U M 'E N
l  wów,

i. nartocr w

NERW0L
yyrobu chemika Dra FRANZUS 

jedyny radykalny i wypróho 
wany środek na REUMATYZM, 
KŁUCIE z powodu przeziębienia 
i PO STRZAŁ czyli SĆHIAS.

Żądać w  aptekach i drogerjach. 
Głiwna sprzedaż

, A F T E  7 A M I K O L A S C H h 
Lwów, Kopem na 1.

K o r z y s t a j c i e  
i nadzwvszajiej ok zji!
Przedświąteczna sprzedaż g u i a z d k m
Kapelusza męsk.e włosisle w  najlepszym 

gatunku oa zł. ió-—
Kapelusze męskie Ha ban

i Damtwk, począwszy od zł. 25' — 
Kapelusze męskie Borsa.ino

począwszy * oa zł. 45‘—
Kapelusze męskie filcowe pra

w  ziwe w  najlep. gat. od zł. 25 — 
uapelusze aamsuie wełniane ot zł. 7.50 
Kapelusze Jziec nue rozmaita od zł. 7‘50

Wielki w ybór czapek zamszowych 
i skórzanych.

Rudo lf Neuw elt
L w ó w ,

Pł. Marjacłd 8., ni Kazimierzowska 25, 
ul. Balonowa 3.

Na SW!Ę.TA
kupujcie !ylko prawdziwy 

IV iótl p s f c z  Iny  jad a ł/ ty
w  oryginalnych blaszanych puszkach 

po 5 k!g ń ł. 14 50 
10 klg. a Zł. 26-—  

wraz z biaszanką, Eranko m.ejsce prze­
znaczenia za pobraniem, jedynie n

I
 firmy

T M  sciiieifer & Ozlasi Fiscftsr*

B r o d y  (Małopolska).

NIEPOKOJICS.
— Chciałem się pośw.ę.uć dyplomacji, 

ale dowiaduję się, że słynny bokser 
Kempscy też zamierza się na tę drogę 
skierować i to mnie meco onieśmiela.

C E N Y  O G ł O SZ t N:
Za wiersz 1 - szpaltowy mMimetłOwy 

'szer. 30 mm.) ogtoszpnia zwykłe za tek 
litem 12 gr., za wiersz 1 - szpalt, milime­
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane S5 gr 
ra wiersz 1 - szpalt milimetrowy Iszer 
80 mm.) po kromce 10 gr.. za wiersz 
■ - szpalt, milimetrów* (szer. 60 ram.i w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekouo

miczny itd.) 60 gr., za wiersz i - szpa t 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 
.00 gr., za wiersz 1 >zpa!t milimetrowy 
szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 60 gr 

drobne ogłoszen ia za >-łowo 10 gr.; dreb  
ne ogłoszenia Kupno i *przedaż za słowo 
iO gr., drobne ogłoszenia matrymonialne 
Korespondencje 12 gr.. p-ywHtne za sło 
wo 12 g r . db potrzebuiąeyi-h pracy lub

nasady 3 gr.. cała strona ogłoszeniowi 
-’85 zł., pół strony ogłoszeniowej 160 rl 
ała strona tekstowa 180 zł. cała stron* 

uod nagłówkiem II-sza' 570 zł Ogłosre 
nia zamiejscowe 30 proc. drozsze — Za 
głoszenia w m; ‘jscu fastrze.bnem. ogło 

■zenia osobno stojące I bez numeru doli 
zamy 25 proc. Odpowiedzi.Tnoici za te« 
milowy drilk nie .oj; i mniemy Pnila

specjalista chorób skórnych, wenerycz­
nymi i kosmetyki lekarskiej 

Stanisławów, ni. Golnchawstuego 30.
Leczenie plrm, bro-aawek, zaroat-u twarzy 
itd. elektrohzą, lampą 'kwarcową i łukową. 
Leczenie chorób eewtki moczowej euito- 

skonją. i diatbermią. 1055(^3

f
jak żelazka, gar­
nuszki i kuchenki 
elektryczne. Ś\v e- 
czniki, lampy sto­
łowe i szafkowe 
poleca we wielkim  
wyborze i najtań- 

szycn cenach

jAiCóS KAhANE i Syn
KOPERNIK 2 lW Ó W  T e l .  8- ^ .

N A j  L E P S Z E  p

i B s n n
to piyty słvun8 j marki

AC1DELLE
z kogidkiem 

z etykie.ą S io  kitną

Żądać w  k ż 'ym lepszym okładzie 
gramofonowym.

Kol nay i wszystkie nowości 
aktualne

BOL GŁOWY I WYCZERJ ANIE
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości 
wąirony, nerek, kamienie żółciowe, reu­
matyzm, artretyzm, cierpienia hemoroi- 
dalne są spowodowane przeważnie złą 
przemianą materji i zanieczyszczaniem 
krw' w organiźmie ludzkim

ZIOŁA Z GÓR HARCU D-rs LAtJERh 
sprzyjają dobrej przemianie materji, po­
budzają trawienie, oczyszczają krew, a 
przedewszystkiem uzdrawiają żołądek i 
powodują regularne działanie wątrób/ i 
nerek, oraz usuwają obstrukcję.

ZIOŁA Z GÓR HARCU D ra LAJERA  
usuwają z organizmu zbyteczne nieużytki 
oraz przeciwdziałają tworzeniu się osa- 
iów, następstwem których iest reumatyzm 
i artretyzm.

ZIOŁA Z G6R FARCU D-ra ŁAUERA 
usuwają i zapobiegają tworzeniu sie ka­
mieni /óiciowych oraj łagodzą cienienia 
hemoroidalne.

Cena l f2 pudelka zl. 1.50, podwójne 
pudełko zL 2.50.

Sprzedaż w aptekach i składach aptecz­
nych. 5G00 30

arzekazA w  nie imiu.i K,ijeniv L w«gas
k o lu m n y  og łosr en iow e *q n od zi. ło n «  aa 
- ła m ów  iszDhltl tek it r  ra aa t »•
•zpaltyi

PRENITMFR4T4 ntle*ł«'.ata  
> dostawi i na mle|srn 'ab 

p rzesy łk a  p o rz lo w ą  , ,  . i# < M
de* d o t łe w y  , 1  d  i d
4 granlrii I ą

?  d ru k a rn i spot ni W ydawnicaej: G ltO l) ivl i  S ł 'u L K 4 ,  pod  zurz. J..  .'Jr.i-O, we Lw ow ie. <Jup. Kit, su ,, a • „ ,z t .w r> a i,


